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Na prowincyi, z przesyłką pocztową 
W Państwie Niemieckiem . •
Do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii,

Szwajcaryi, Turcyi i innych krajów 
Pojedynczy numer kosztuje 1*> centów, z przesyłką pocztową 1 3  centów; — we Lwowie 

w Biurze dzienników Plona, ui. Karola Ludwika 9, do nabycia po 10 ct.
P re n u m e ra tę  p r z y jm u je  się  ty lk o  za  c a ły  m iesiąc.

Listy z pieniadzmi i przctcazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseratyj uprasza się nad* 
syłać franco do Administracj i Nowej Reform y w Krakowie. — L is ty  reklamacyjne nieopiecrę- 

towane nie podlegają opłacie pocztowej. — Listów  nie frankowanych nie przyjmuje się.
R ęko p isó w  n a d sy ła n y c h  R e d a k c y a  n ie  zw ra ca .

Adres Kedakcyi I Adm inistracji: Ulica iw. Jana Nr. 13.
W u ie ro n  JJOr. u .

N O W A
P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą :

zamiejscową: Administraeya Nowąj Reformy i wszystkie urzędy pocztowe; miejsco­
wą ; Adminisiraeya Nowej Reformy. — Magazyn nowości F . A. Grigara i Główna trafika 
w Rynku. — Biuro (Ig. Herz) Plac Maryacki, 9. — Handle E. Smidowicza i S W. Niemojew- 

skiego w Sukiennicach. J. Bajera przy ulicy Grodzkiej. Krctschmerowa Ul'. Grodzka. 
Zamiejscową prenumeratę i ogłuszenia przyjmują Biura dzienników: Ni Lwo­
wie Ludwik Plohn, ul. Karola Ludwika 11. — W Tarnowie Józef Pisz. — W Przem y­
ślu Heszeles. — W Jarosławiu Krzyżanowski. — W Wiedniu pp. Haasenstein & Vo- 
gler (także w Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu). — 
A. Opelik, R Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze). — Hermann 
Goldsehmiedt, M. Dukes, H. Schalok, J. Danneberg. — W Paryżu Societe Mutuelle de Pu- 

blicite A. L o r e t  te , directeur Rue Caumartin, 61.
Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje Administraeya za opłatą od miejsca wiersza drobnem pi­
smem (petit), za pierwszy raz 10 et., za każdy następny raz po 5 cent — Nadesłane po 
30 cenlów od wiersza za każdy raz. — Nekrologia po 15 ct. od wiersza. — Załączni­
ki do Nowej Reform y (prospekta, cyrkularze, ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za cenę 1 złr. 
od 100 egzemplarzy dla zamiejscowych, a 50 ct. od 100 egzem, dla miejscowych prenumeratorów.

Należytość uprasza się napried nadesłać przekazem pocztowym.

Od W ydawnictwa.

Upraszamy Szanownych Prenumerato­
rów miesięcznych o wczesno nadsyłanie 
przedpłaty, która wynosi:

za c z e r w i# c ; 
w  id ic js c B  . . .  1  złr. 8 0  ct.
z p r z e s ć ł k ą  p o c z t o ­

w ą  w  A u s t r i i  . 2  złr. — ct.
w  c e s a r s t w i e  n t e -  

m i e e k i e m  . . .  2  złr. 5 0  ct.

K m k ó w ,  27 maja.
Ud kilku miesięcy przewidywano na pewne, 

że w delegacyach wspólnych rząd wystąpi z żą­
daniem uchwalenia większych wydatków na cele 
woj-kowe. Wymieniano n aw ę7 w przybliżeniu 
kwolę 4 do 5 miliouów zlr. Te przewidywania 
sprawdziły się w zupełności,  jak się okazało 
z przedłożonego obu delegacyom preliminarza 
budżelowego na rok przyszły.

W ybrani prezydenci obu delegacyj, ks. Win- 
dischgraetz auslryackiej, a hr. A ndrassy  węgier­
skiej uprzedzeni o tem zawczasu —  zaznaczyli 
w przemówieniach swoich wyraźnie potrzebę 
większych na siły zbrojne wydatków. Tak bywa­
ło dotąd. - -  nic przeto dziw nego, że tak się sta­
ło teraz.

Czy to objaw pokojowy, czy wojenny V Takie 
pytanie nasuwa się koniecznie każdemu krytycz­
nie myślącemu człowiekowi. Kto bowiem dokłada 
s ta rań  wśród pokoju, aby się coraz lepiej uzbroić
i siły wmjenne powiększyć, ten uietylko daje do­
wody przezorności — według p raw id ła : „si vis 
pacem, para helium11, gdy nie dowierza trwałości 
pokoju, bo nie wierzy w szczerość pokojowych 
zapewnień sąsiadów — ale równocześnie budzi 
podejrzenie, czy rzeczywiście i szczerze pragnie 
pokoju, bo dah z em  uzupełnianiem ' i wzmacnia­
niem swoich sił zbrojnych staje się poniekąd wy­
zywającym.

Z bardzo wielu powodów to, cośmy wyżej po­
wiedzieli, nie odnosi się w pierwszej mierze by­
najmniej do Aust.ro-Węgier, ale i one nie są wol­
ne od takiego podejrzenia o tyle, o le w tych 
wysiłkach nad uzbrajaniem się starają się spro­
stać swoim sąsiadom i sprzymierzeńcom, N iem ­
com, między którymi nie b rak  taku-h, co ośmie­
lają się zarzucać, iż Austro-W ęgry zwalają na 
N iem cy ciężary, jakie ponosić powinny zgodnie 
z duchem zawartego przymierza.

Zarzut wyżej nadmieniony dotknął boleśnie na­
wet taki dziennik, jak  Neue F r. Prtsse, ona też 
na  odparcie go zestawiła porównawcze kwoty 
wydatków n a  potrzeby w o rk o w e teraz prelim i­
nowane z wydatkami przed dziesięciu laty. We­
d ług  tego zestawienia na r. 1 8 84  uchwalono zwy­
czajne wTydatki na  armię w kwocie 95 5 mil. na 
rok przyszły przewidziane są w kwocie °  
mil., a  zatem więcej o 19*3 mil. złr. Wydatki 
nadzwyczajno, ale co roku powtarzające się to 
w  tej to w owej formie, wzrosły w tem dziesię­
cioleciu z 6 8 mil. na  14-5 mil., a zatem o 7'7 
mil. P rzeto  razem podskoczyły z 102*3 mil. n a 
129*4 mil. t. j. o 27-1 mil. W  m arynarce wojen­
nej wzrost w wydatkach zwyczajnych wynosi 1*8 
mil.,  w nadzwyczajnych 1-3 mil., razem 3 1  mil. 
złr. Z tego pokazuje się, że wydatki na siły zbroj­
ne lądowe i morskie w okresie dziesięcioletnim 
wzrosły o więcej niż 30 mil. złr.

W  kwotę tego wzrostu nie wchodzą wcale su­
my kredytów nadzwyczajnych , uchw alanych na 
wydatki jednorazowe, które razem wynoszą 135 4 
mil. złr. na a rm ię ,  a 22 5 na m a ry n a rk ę ,  t. j. 
razem okrągło 158 mil. Wydano ją przeważnie 
na nowe uzbrojenia a r m i i , na nowy proch bez­

dymny, na budowę twierdz i okręty wojenne. 
Do tych 158 milionów należy dodać jeszcze 
kwotę 78 milionów, którą również na uzbrojenia 
wydano.

Atoli te cyfry, wyżej przytoczone, nie wyczer­
pują bynajmniej wszystkich wydatków na cele wo- 
je n n e  uchwalanych, bo one przeznaczone były 
tylko dla armii wspólnej, oprócz której istnieją o- 
brony krajowe, odrębne w Austryi i na W ęgrzech. 
Wydatki na  austryacką obronę krajową wzrosły 
w ostatniein dziesięcioleciu o 9 milionów złr., na 
węgierską o 4 1/* mil. —  Jeżeli się te kwoty do­
da do kwot wyżej wymienionych, a wyrażających 
wzrost wydatków na armię lądową, okaże się, że 
A n s tro -W ęg ry  wydają teraz rocznie o 44 mi l .  
z l r .  w i ę c e j  na cele wojskowe, niż przed dzie­
sięciu laty, — a zatem znacznie więcej, niż Rząd 
Rzeszy niemieckiej w ostatnich p rzedłożeniach 
zażądał na powiększenie siły zbrojnej.

Przeto Niemcy nie mają żadnej racyi do na­
rzekania, jakoby A ustro-W ęgry  nie spełniały hoj­
nie zobowiązań swoich, które na siebie w przy­
mierzu przyjęły. Mimo to już teraz pojawiaią się 
w niektórych dziennikach austryackich i w ęgier­
skich wywody, dla przekonania czytelników, że 
monarchia zdolną jest do dalszych ofiar w l u ­
d z i a c h  i w p i e n i ą d z a c h ,  — bo natężenie 
siły jej je s t  jeszcze dalekie od tej granicy, do 
której doszło już we Francyi,  —  a zbliża się w 
Niemczech.

P iękne w id ok :!

Kongres filologów w Wielniu.

W środę otwarty został w W i e d n i u  wśród 
niezwykle uroczystego nastroju, kongres filologów 
i w ogóle w zawodzie nauczycielskim pracujących 
mężów. Zjazd niezwykle był liczny, a wzięli w 
nim udział w pierwszym rzędzie filologowie n i e- 
m i e c c y  z Austryi i cesarstwa niemieckiego, 
jakkolwiek nie b rak  było uczestników innych na­
rodowości, jak Polaków, t-zechów, Węgrów, Kroa- 
tów i t. d.

Kongres ten miał jednak  cechę wybitnie p a n  
g e r m a ń s k ą ,  do czego w znacznej części p rzy­
czynił się przewodniczący obradom, uczony prof. 
H  a r t e 1. U znał on za stosowne zaraz w zaga­
jenie pierwszego posiedzenia zaakcentować z na­
ciskiem, że organizaeya austryackich szkół ś re­
dnich z roku 1849 „ z ł ą c z y ł a  n a s  (to jest 
Niemców austryackich) z n o w u  s i l n i e j  z 
N i e m c a m i ,  które dla usiłowań n a s z y c h  
były wzorem i zachętą1*. Nadto przy kilku in ­
nych sposobnościach, jak  n. p. na przyjęciu u 
ministra Gautscha, puszczał się także ten uczony 
filolog na pole polityki, potrącając o s truny przy­
mierza Austryi z Niemcami i stosunków przy ja­
źni obu monarchów tych państw. Ta przymieszka 
polityki, ba nawet szowinizmu germańskiego, nie 
musiała chyba przyczynić się do uprzyjem lienia 
pobytu gościom słowiańskim, którzy przybyli tam 
n a  z a p r o s z e n i e  Niemców, jako ludzie zwią­
zani z nimi zawodową pracą pewni, że spotkanie 
nastąpi na n e u t r a l  n y m " terenie wiedzy i po­
stępu

Pojmujemy, że goście polscy lub czescy nie 
mogli pójść za przykładem  przewodniczącego 
kongresu i dlatego nie roztaczali swoich poglą­
dów na kwestyę sojuszów międzynarodowych i 
nie wykazywali różnic w poglądach swoich na 
ideały, jakie ich szkolnictwn i ich działalności 
nauczycielskiej przyświecają, a jakie wszystkim 
szkołom i nauczycielstwu w całej Austryi narzu­
cał prof- H  a r t e 1. Milczenie to jednak nie-nie 
mieckich członków kongresu  upoważnia nas do 
przypuszczenia, że znaleźli się na gruncie obcym, 
choć spodziewać się mieli prawo, że będzie on, 
co najmniej,  n e u t r a l n y m .

Minister G a u t s c h  w spom niał wprawdzie

0 „wspólności usiłowań na polu wiedzy między 
Austryą i Niemcami**, lecz dalsze swe przemó­
wienie poświęcił wyłącznie wykazaniu, jak  w iel­
kie znaczenie ma dla ogólnego wykształcenia 
s t u d y u m  f ■ i o 1 o g i i k l a s y c z n e j .

„Można słusznie sądzić, -  mówił m n is te r  
G a u t s c h  — że dla pewnych "zawodów pełne 
fachowe wykształcenie jest rzeczą główną a nau­
ka języków klasycznych żadnej l la  nich nie ma 
wartości, —  inne koła społeczne jednak nie mo­
gą zrzec się t?j nauki nie tylko dla tego. że 
nauka ta w y r o k u j e  o pewnym poziomie ogól­
nego wykształcenia, lecz i dla tego także, że na 
badaniach naukowych opierające się wykształce­
nie a k a d e m i c k i e  wymaga tego formalnego 
wyćwiczenia się, tej umysłowej ruchliwości i zwin­
ności, tego obfitego zasobu myśli, do jakich filo­
logia klasyczna n a j p e w n i e j  prowadzi.“

Jak już z tego ustępu im>wy austryackiego mi­
nistra oświaty widać, jest on zdeklarowanym zwo­
lennikiem klasycznego kierunku w szkołach ś re ­
dnich. Dopóki więc minis er Gautsch stać będzie 
u steru  admiuistraeyi szkolnej, nie można się 
spodziewać zasadniczych zmian w organizacyi 
szkół średnich z r. 1849.

Przyjęcie członków kongresu przez najwyższe sfe­
ry rządowe, ba nawet przez dw ór cesarki, było nad­
zwyczaj uprzejme i serdeczne. Uczonych filologów
1 profesorów podejmował c e s a r z  i m i n i s t e r ,  
dzisiaj podejmuje ich wiedeńska rada gm inna  w 
wspaniałych apartam en tach  gm achu ratuszowego. 
Jestto  chlubny wyraz uznania dla ludzi pracy 
naukowej i pionierów ośwjaty, — uznania, któ 
re im nie zawsze i nie wszędzie okazywać się 
zwykło.

Jakie wrażenie odniosą p o l s c y  członkowie 
kongresu wiedeńskiego, — a jest ich tam wcale 
liczne grono, gdyż R ada szkolna ułatwiła im 
udział w kongresie, — uprzedzać nie chci my. 
To jednak pewne, że bez korzyści to ich zetknię­
cie się bezpośrednie z uczonymi niemieckimi nie 
pozostanie — bo nie wątpimy, że ze spostrze­
żeń ogólnych, zarówno jak z toku obrad p rzed­
miotowych, potrafią wysnuć wnioski, które i dla 
szkół n a s z y c h  i dla ich osobistych poglądów 
zpożytkować się dadzą.

Nowe środki ucisku Kośctofó Katolickiego 
i duchowieństwa pod zaborem rosyjsKim.

(Ciąg dalszy.)
I I I .  O pensyach duchowieństwa zakonnego.
18) Sumy wyznaczone dla utrzymania ducho­

wieństwa zakonnego w moc §§ 1.4 i 36 najwy 
żej zatwierdzonego 22 listopada (4  grudnia)  1864 
r. rozporządzenia o zarządzie katolickich klaszto­
rów, wydają się co 4 m :esiące z góry, na po 
czątku pierwszego miesiąca z najbliższych kas 
powiatowych i gubernialnych, za pokwitowaniem 
przełożonego klasztorn i stosownie do liczby osób 
zgromadzenia zakonnego, na zasadzie szczegóło­
wych rozporządzeń wydziału zagranicznych wy­
znań i załączonych spisów nazwisk zakonników.

19) Ponieważ w tych spisach powinna być 
wykazana liczba osób, znajdujących się w klasz­
torze w przeciągu ostatnich czterech miesięcy 
a liczba zakonników może się zmniejszyć już po 
wydaniu rozporządzeń a przed nastąpieniem wy­
płaty, to kasy mogą wypłacić pensye tylko podług 
załączonych do pokwitowań przełożonego lub 
przełożonej spisów zakonników znajdujących się 
rzeczywiście w klasztorze i mających prawo do 
pensyi. Takie spisy s porządzają przełożeni i one 
muszą być poświadczone przed samą wypłatą 
przez miejscową policyjną władzę.

Uwaga. Zakonnicy i zakonnice, którzy, na za­
sadzie § 19 dodatkowych reguł do Najwyższego 
ukazu od 27 paźdz. (8 listop. 1864 r.) o rzym­

sko-katolickich klasztorach, zostali uwolnieni od 
zakonnych ślubów, z pozwoleniem zamieszkiwa­
nia po za obrębem klasztoru, odbierają należącą 
się im zapomogę w kwocie 40 rb. i po 20 rb. 
kwaterowego, nie przez przełożonego, ale w moc 
własnoręcznych kwi ów. zgodnie z porządkiem 
wyznaczonym w art. 13 i dopisku do tego a r ty ­
kułu.

20) Jeśli już po wypłacie czteromiesięcznej 
kwoty liczba zakonników się zmniejszy, to osta­
tek takim sposobem otrzym any powinien być 
użyty przez przełożonego na ogólne potrzeby 
klasztoru mianowicie na u trzym anie i naprawę 
klasztornych budynków i cerkwi. A jeżeli w 
tym samym czasie liczba zakonników powię 
kszy się, przełożony nie ma prawa żądać do­
datku.

21) Wizytatorowie klasztorni o trzymują wyna­
grodzenie razem z kosztami podróży po czterech 
miesiącach z najbliższej gubernialnej lub powia­
towej kasy, za pokwitowaniem poświadczonem 
przpz guberna tora  lub naczelnika powiatu

IV. O kontroli.
22) Ażeby władze gubern ia lne  mogły dokła­

dnie sporządzić wymienione spisy wypłat i wy­
dać odnośne rozporządzenia, eo do wypłaty pen ­
syi dla świeckiego duchow ieństw a oraz dla za­
konników i braciszków przy „cerkwiach^ klasz­
tornych, władze dyecezyalue powinny bezzwło­
cznie donosić guberna torom  o wszystkich zmia­
nach, które nastąpiły w przeciągu czterech m ie­
sięcy w persona’u tak świeckiego, jak  i zakonne­
go duchowieństwa, jako to :  o dniu objęcia obo­
wiązków przez osoby czasowo naznaczone, o 
śmierci każdej duchownej osoby i o innych w y­
padkach, skutkiem których ma nastąpić zmiana 
w wypłacie naznaczonych pensyj.

23) Zarząd gubern ia lny  pou inien prowadzić 
księgi, zawierające wszystkie szczegóły niezbędne 
dla regularnej wypłaty pensyj tak świeckiego, 
jak i zakonnego duchowieństwa w obrębie guber- 
uii. Naczelnicy powiatów powinni też prowadzić 
takie same księgi o osobach, otrzymujących pen- 
sye z kas powiatowych.

24) Do tych ksiąg zapisują się wszelkie wia­
domości o zmianach w personalu duchow ień­
stwa, a m ianowicie: mianowanie na pełnienie 
obowiązków, zatwierdzenie objęcia posad przez 
odnośne władze, protokóły o nadania obowiązków 
podług prawa Kanonicznego, nareszcie wiadomości 
o śmierci osób duchownych.

25) Dla należytej dokładności prowadzenia wy­
mienionych ksiąg, naczelnicy powiatów powinni 
polecić podwładnym  sobie burmistrzom i urzędni­
kom policyjnym, a także sami dopilnować, żeby 
pod osobistą odpowiedzialnością donosili im (na­
czelnikom) i odnośnym władzom gubern ia lnym  
nietylko o śmierci każdej duchownej osoby, ale 
także o objęciu posad i o wydaleniu z nich.

26) 0  śmierci o<ób 'świeckiego i zakonnego 
duchow ieństw a gubernatorowie powium zawiado­
mić ministerstwo spraw  wewnętrznych, a miano­
wicie wydział zagranicznych wyznań.

27) To samo ministerstwo otrzymać powinno 
od g ene ra ł-guberna to ra  wiadomości o dozwole- 
n ia c h : 1) co do przeprowadzenia zakonników z 
jednego klasztoru do drugiego; 2) co do za­
mieszkania duchow nych  em erytów  w klaszto­
rach.

szkoły. Uchwalono mianowicie zakupić flruilt 
wybudować kosztem Towarzystwa szkołę lu­
dowy w k o l o n i i  m a z u r s k i e j  Magiero w, 
należącej do gminy Ulicko - Seredkiewicz w po­
wiecie R a w a  R u s k a .  Kolonia ta ma 140 dzie­
ci polskich, w wieku szkolnym, które nie mają 
szkoły. Do knpna g runtu  i budowy szkoły p rz y ­
stąpi Towarzystwo n a t y c h m i a s t ,  pragnąc, 
aby już  z dn iem  1 w r z e ś n i a  b. r. budynek 
mógł być oddanym  kolonii na użytek za czyn­
szem rocznym płaconym Towarzystwu w kwocie 
j e d n e g o  złr. Koszta budow j tejże szkoły obli­
czono na 1.400 zlr. i taką kwotę upoważniono 
prezydyum wyasygnować na ręce ks. Tarczyń­
skiego, pełnomocnika Towarzystwa w tej sprawie. 
B ę d z i e  t o  z a t e m  pierwsza szkoła T o w a ­
r z y s t w a  „Szkoły ludowej**.'

Towarzystwo zastrzega sobie, aby językiem wy­
kładowym w tejże szkole był j ę z y k  p o l s k i .

W dalszym ciągu uchwalił zarząd wypłacić 
kwotę d w u s t u  złr., osadzie mazurskiej T o- 
m a s z o w e e ,  w powiecie Kałuskim, na r o z s z e ­
r z e n i e  i p r z y b u d o w a n i e  budynku szkol­
nego. Je s t  tam 170 dzieci w  wieku szkolnym, 
dla których obecny budynek  ze zwykłej chaty 
przerobiony, okazał się za szczupłym i zbyt n ie­
wygodnym. Sprawą tą zajmie się proboszcz ks. 
J an  Korczyński.
■ W uroczystości złożenia zwłok Teofila L e n a r ­

towicza na  Skałce weźmie zarząd wraz z dele­
gatami Towarzystwa g r e m i a l n y  u d z i a ł  i 
nieść będzie w i e n i e c ,  z r o b i o n y  z b i l e t ó w ,  
w ydanych na dochód Towarzystwa.

W a l n e  z g r o m a d z e n i e  delegatów Kół 
Towarzystwa „Szkoły ludow ej“ odbędzie się w 
Krakowie dnia 13 czerwca (we wtorek) po po­
grzebie Lirnika Mazowieckiego, o godzinie 3 po 
południu w sali Rady miejskiej. Porządek dz ien ­
ny zgromadzenia następujący: 1) zagajenie p rze­
wodniczącego, 2) spraw dzenie  leg i ty m acy j; 3) 
sprawozdanie zarządu głównego ze swych czyn­
ności i z czynności K ó ł;  4) sprawozdanie kaso­
w e ;  5) zatwierdzenie regulaminu ; 6) wnioski z a ­
rządu i delegatów ; 7) wybory

W wystawie krajowej 1894 roku uchwahł za­
rząd wziąć udział.

Nauczycielowi J .  Z. za zgodą Rady szkolnej 
krajowej uchwalono udzielić 50  złr.

Przyjęto nowych członków : z listy p. Stawow- 
skiego (Krzeszowice) 2 6 ;  z listy p. Przyłuskiego 
i 'fornalskiego ; z lis ty p. Kostkiew icza 3 ; zlisty p. 
Gawlika (Sucha) 3 2 ;  z listy p. Tylko 7 ; z listy 
T. Strzeleckiego (Złoczów) 4 0 ;  z listy p. Leoka- 
dyi Marowskiej 12 Jako  członka założyciela p rzy ­
jęto do Towarzystwa posła A lbina R a y s k i e g o .  
Przyjęto 51 członków nowych, którzy wstąpili 
do Koła pań we Lwowie.

Sprawozdania z dotychczasowej działalności na ­
desłały wszystkie Koła prócz wadowickiego.

Kart legitymacyjnych wystawił sekretaryat do 
dnia 25 maja 4.5B3.

W przeciągu miesiąca kwietnia do funduszu 
żelaznego wpłynęło 552 złr. 25 c t „ 'd o  funduszu 
bieżącego 129 złr. 55 ct. W  dniu 1 maja fun ­
dusz żelazny wynosił 10.(300 złr. w elektach i 
6.476 złr. 2 ct. w gotówce, fundusz bieżący złr. 
743 ct. 16.

Z Towarzystwa „Szkoły ludowej".

Onegdaj odbyło się posiedzenie głównego za­
rządu Towarzystwa „Szkoły ludowej** pod p rz e ­
wodnictwem prezesa  posła d ra  Asnyka. Przed 
innemi sprawami, które załatwiono, wymieniamy 
przedewszystkiem uchw ałę ,  dotyczącą budowy

Imtan „Mej Reformy".
Wiedeń,, 25 maju,.

(§.) Zamknięcie sejmu czeskiego jest tylko ro­
dzajem przedwstępnego kroku, który może go do- 
pruwadzić do rozwiązania. Odbyta rada ministrów 
zastanawiała się bardzo gruntow nie nad pytaniom; 
co zrobić? i ostatecznie —  jak się z bardzo do­
brego źródła dowiaduję, nie powzięła jeszcze o-

OWA BIEGUNY.
P O W IE Ś Ć  

Elizy Orzeszkowej.

25 (Ciąg dalszy.)
Ale potem graliśmy, śpiewali i naw et trochę 

dokazywali, ho przy mojej muzyce Idalka ze 
swoim rozbudzonym „filarkiem** kręciła się po sa­
lonie, ucząc go tanczyc polkę, czy walca, a p an ­
na Zdrojowska, po prześpiewaniu pa ru aryj ob- 
eyoh i paru piosenek swojskich, na usi 'ne prośby 
in°je, zaśpiewała jeszcze „ d u - d u  , które iym r a ­
zem nie wydało mi się pozbawionem pierwotnej 
wprawdzie, ale smętnej i zadumanej melodyi. T y l­
ko Idalka z i o i u  na chwilę zepsuła mi humor, 
bo gdy odegrałem moją najpiękniejszą, popisową 
sztukę, zawołała:

— A c o ?  S ew erko?  Prawda, że on gia, jak 
anioł? Ogromnie zdolny chłopiec, tylko prozmak 
oj, oj, oj ! Zapytaj go, moja droga, ile lat zajęło 
mu tłomaezen je pierwszego aktu „Kaina?

Idalko, —  odrzuciłem z n iezadow o len iem ,
ile lat zajęl0 ci robienie niczego?

Ale panna  Zdrojowska zaraz powtórzyła za 
Idalka :

Kuzynie, j]e ja ( zajęło ci tłomaczenie p ierw­
szego aktu „K a in a? “

—  , ^ Wa J a*:a’ kuzynko — z niewzruszonym
spokojem odpowiedziałem.

Uśm iechnęła się j zauważyła:

— G dybyś, kuzynie, żył w stojącej wodzie, 
ruożeby ta praca twoja i jaka inna jeszcze . . ,  
p łyuęła!

—  To mię wcale nie obchodzi —  opowiedzia­
łem, —  uważam siebie za wyłączonego z pod 
przekleństwa, które spadło w raju na A dam a i 
jego potomstwo...

—  Jak iem  p raw em ?  —  zapytała ze swojem 
zwykłem w podobnych razach blyśnięciem oczu.

—  Praw em  cywilizacyi, podniesionej do nec 
plus ultra...

— To jest korony kwiatu, bez korzenia i ło ­
dygi, w powietrzu wiszącej...

— Co wy takiego wygadujecie? —  zapytała 
Id a lk a ;  —  jakie prawo i jaka korona? J a  o ko­
ronie żadnej nie wiem, a prawa żadnego nie u- 
znaję. Chcę, to robię cokolwiek; nie chcę, to nie 
robię, j  Zdzisław tak samo... Posłuchajcie teraz 
tej etiudy S z u m a n a !... pyszna !

Po tej rozmowie by łem  nadęty, etiudy nie 
chwaliłem i do panny Zdrojowskiej wcale się uie 
z lżałem, — dopiero około północy, gdy z kape­
luszem w ręku zbliżyłem się, aby ją  pożegnać 
ogarnęło mię uczucie niby żalu że na godzin kil­
kanaście z mą się rozstaję, niby skruchy za ja­
kieś pizewinieme, względem niej popełnione, lub 
wogóle p rzew in ien ie .

Całując ją w rękę, głęboko spojrzałem w jej 
oczy, a jakiś d ru g i ,  siedzący we mnie człowiek,
pomimo woli mojej wymówił cicho słowa B jro n a ;

—  „W idzę twoją moc i p iękność; ale ukazu­
jesz mi rzeczy, przewyższające moje siły,>.chociaż 
nie przewyższające mojego pojęcia”.

Idąc do domu, myślałem, żę panna Zdrojow­
ska g ra  wcale dobrze i śpiew a.wcale ładnie, tyl­
ko muzyce jej brakuje bardzo te c h n ik i , a pięk­
nemu , rozległemu głosowi dostatecznego wyro­
bienia. Wszystko w niej takie n iedokszta łcone: 
francuzczyzna, muzyka, głos i filozofia, b iedna fi­
lozofia; niezdolna wzbić się do tego wspaniałe­
go rozczarowania i zniechęcenia, a zarazem do 
tej najwyższej wytworności form życia, które 
są znamionami epok i osobników wyższych. Ze 
istniały w niej materyały na istotę wyższą, na 
wet bogate, wydawało mi się to niewątpliwem. 
Jaki wrodzony instynkt piękna i jaka na nie 
w rażliw ość! jaka też głęboka i żywa uczuciowość, 
przebijająca się w grze rysów, w brzmieniu g ło­
su, szczególniej w śpiewie i Zkądinąd przecież i 
w innych m o m e n ta ch ,  bywa poziomą i zimną. 
Naturalnie. Ażeby oszlifować i usubteluić swoje 
wewnętrzne bogactwa, trzeba żyć w świecie — nie 
na puszczy! Gdyby chociaż tę zimę zgodziła się 
przepędzić pomiędzy nami 1 Ależ naturalnie, że 
tak będzie i Musi pozostać. Namówię ją, aby bra­
ta  lekcye śpiewu. Trzeba jej tylko trochę wyro­
bienia g ło s u , lepszej metody, bogatszego reper­
tuaru, a będzie miała śliczną, prawdziwie brylan­
tową broszę. Myśl ta rozśmieszyła mię. Alboż 
ona dba o jakiekolwiek brosze? I  tak jej z tein 
ładnie, że nie dba!  I dlatego może n etylko dla 
ust koralowych *i gwiazd szafirowych, myślę o 
niej ciągle, nie mogę nie myśleć o niej. pomimo, 
że zacząłem książkę czytać,  a potem po klawi­
szach pianina puściłem  palce.

Czytając książkę myślę o niej, grając p rze ry ­

wam fantastyczne akordy i pasaże, a zaczynam 
przebierać klawisze I szukać po nich pierwotnej, 
smętnej melodyi chłopskiej: „du-du!“ Nie mogę 
też nie widzieć jej, pomimo że zgasiłem świecę 
i ciemność panuje w p oko ju ; w ciemności widzę 
ją  jak żyw ą ,  rozmawiającą przy stole ze Szwaj­
carką w szarej s u k n i , która z górsko-pasterskim 
wdziękiem wznosi ku niej prawie rozkochane 
oczy; albo uśmiechającą się trochę ironicznie, 
trochę smutnie, i m ów iącą: „Gdybyś, kuzynie,
żył w stojącej wodzie, możeby ta praca twoja i 
jaka inna jeszcze —  płynęła.** Słowa te pobudza­
ją  mię do ś m ie c h u , ale drugi jakiś człowiek we 
mnie siedzący, niespokojnie p rzew raca się na 
Józku, głucho dręczony skruchą za przewinienie, 
którego jasno sobie nie określa, bo nie chce, bo 
jest tchórzem, który wie, że gdy raz określi, bę­
dzie niepokojonj m myślą o zaprzęgnięciu się do 
woza..

Umówiliśmy się z Ida lką ,  że pojadę z nią i 
z panną Zdrojowska do teatru. P rzez  cały dzień 
ani na m om ent do tych pań zajrzeć nie mogłem, 
tak mię oskoczyły i obarczyły towarzyskie obo­
wiązki i zajęcia. Oddałem kilka najkonieczniej­
szych wizyt,  parę godzin s trawiłem wspólnie 
z Józiem i L eonem  na bieganinie w interesach, 
mającego się odbyć wkrótce teatru  amatorskiego, 
.jedną jeszcze na rozprawie z k ra w c e m , jedną 
w restauracyi, aż nadszedł zmrok.

N a godzinę zaledwie przed  porą udania się do 
t e a t r u , znalazłem się w salonie I d a lk i , która 
wkrótce po mojem przyjściu zasiadła do fortepia­
nu i grać zaczęła. G ra ła  na pam ięć, bo salon

oświetlonym był jedną tylko, przez zasłonę p r z y ­
ćmioną lam p ą ,  tak ,  ze ja i panna  Zdrojowska 
siedzieliśmy prawie w zmroku, trochę tylko przez 
światło lam py pozłoconym, ona na  kanapce ja  na 
swoim ulubionym pufie, p iaw ie  u jej stop. Nie 
unikała m ię , o, wcale mię nie unikała, tylko zda­
wało mi się, że była nieco b ledszą ,  smutniejszą 
i więcej milczącą niż wczoraj. Ale niekiedy to 
tak być m usi ;  ja  również mniej niż zwykle m ia ­
łem ochoty do mówienia i zrazu przebąkiwałem 
jej tylko to i owo o sposobie , w jakim s p ę d z i ­
łe m  dzień dzisiejszy.

—  Pusto, marnie i męcząco — rzekłem ze s m u t ­
kiem.

Długą ch w ilę , z oczyrae u tkwionem i w p rzy­
ćmioną lampę, milczała, aż tonera zapytania p rze­
mówiła :

_  Dlaczegóż nie przepędzać dni inaczej ?
—  Nie nmiem inaczej odpowiedziałem — 

i... nie chcę. Życie, które mię czasem nuży, a 
nigdy nie zadawalnia zupełnie, wiąże mię p rze­
cież do siebie tysiącem nici p rzyzwyczajeń , upo­
dobań i s tosunków. Czy perła w swojej b łjszczą-  
cej muszli jest szczęśliwą? niewiidomo, ale je s t  
w niej zam knię tą  i czytałem gdzieś l e g e n d ę , że 
wydzierana z tęczowego swego pałacu, wydaje 
łkanie, k tórego utrwalone echo napełn ia  m uszlę 
wiecznym szm erem . Są na ziemi, kuzynko, fata- 
lizmy i konieczności, kiórym my b iedn i  ulegać 
musimy.

(C. d. n.)
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statecznej uchwały. Propozycyi było kilka, ale 
ostatecznie h r .  Taaffe zwyciężył, żądając, żeby 
przedewszystkicm działać z rozm ysłem  i bez po 
śpieehu. Zdanie, żeby ekscedujących w sali sej­
mowej posłów młodoczeskich postawić w stan 
oskarżenia, zyskało u większości ministrów po­
parcie, jednakże i co do tego nie powzięto r o z ­
strzygającej decyzyi, pozostawiając praskiej pro- 
kuratoryi rozpatrzenie sprawy, o ile takowa 
przedstawia dane do sform ułowania aktu oskar­
żenia o zaburzenie spokoju publicznego. Bądź co 
bądź można przyjąć za rzecz pewną, iż rząd 
myśli n a  seryo o r e p r e s a l i a c h  p r z e c i w ­
k o  C z e c h o m ,  a to w celu przekonania 
czeskich wyborców, iż wyrządzają oni szkodę 
swojemu narodowi, wybierając Młodoczechów do 
ciał ustawodawczych. Jakiego jednak  rodzaju bę­
dą te represalia, tego w tej chwili sam jeszcze 
hr. Taaffe nie wie. Podobno przedstawił co do 
tego p. P le n e r  podczas swej konferencyi z p re­
zydentem gabinetu  szczegółowe wnioski, ale rząd 
zaraz już na wstępie podniósł przeciwko nim u- 
zasadmone zarzuty i słusznie, ponieważ w ym ie­
niony przewódca opozycyi rozwija zbyt dużo za­
pału  w n iepotrzebnem  drażnieniu Czechów, a 
często miewa zachcianki i pomysły, które, jeśliby 
istotnie były wykonane, m ogłyby na seryo przy­
prowadzić Czechów do ostateczności, co żadną 
m iarą nie może leżeć w interesie państwa.

P e w n e m  je s t  dalej, iż na  razie ani h r .  Thun  
nie poda się do dymisyi, ani też sejm czeski roz­
wiązanym nie będzie, co zresztą je s t  bardzo na- 
tu ra lnem , ponieważ w danym  razie trudno  zua- 
leść odpowiedniejszej osobistości na  posadę na­
m iestnika czeskiego, jak n im jest właśnie hr. 
Thun , człowiek wielce uzdolniony, energiczny, 
posiadający wielkie wpływy i znaiący wybornie 
stosunki krajowe. Rozwiązanie sejmu nie miałoby 
n a  razie nietylko żadnego celu, lecz owszem mo­
głoby jeszcze bardziej pogorszyć położenie, gdyż 
Młodoczesi wyszliby z nowych wyborów w więk­
szej, aniżeli dotychczas liczbie, zarówno do sej­
m u czeskiego, jak i do Rady państw a. Naprzód, 
sądzi rząd, trzeba skruszyć czeskich wyborców, 
czy tylko będzie to mozliwem ? Oto ważne py­
tanie chwili. Czesi są bowiem narodem  upar tym  
i zapam ięta łym  i nie dają się straszyć i mięk- 
czyć nawet —  s tanem  oblężenia. Niemieckie no­
we sądy obwodowe i powiatowe w Czechach mo­
g łyby w danych w arunkach  zbyt dużo kosztować, 
a z pewnością wartość ich musi się wydać każ­
demu, trzeźwo na położenie parrzącemu, zbyt 
minimalną, jeśli się ma na uwadze, iż mogą one 
stać się pow odem  p c h n ię c a  całego narodu cze­
skiego na tę ry  najskrajniejszej opozycyi. Sprawa 
czeska —  można już  w chwili tak mówić — 
jest zbyt ważną sp raw ą państwową, a  dlatego 
rząd uczyni dobrze i zasłuży się państw u, jeśli 
roztropnie i z należytą rozwagą starać się będzie 
o jej rozwiązanie. Błędów popełniono dosyć, o.- 
becnie m ogłaby jedna  kropla przelać wodę w 
pełnej już szklance.

Sprawy miejskie.
Posiedzenie R a d y  m iejskiej z  dnia  2 5 -maja.

(Dokończenie.)
R. m. dr. K o h  n uczynił wniosek konkretny, 

aby parag ra f  ów uchwalić w brzmieniu p ie rw sze­
go projektu kontraktu. Mianowicie: „projekt re ­
per tua ru  na  cały miesiąc wiuien dzierżawca p rzed ­
łożyć w 2 egzem plarzach komisyi teatralnej 14 
dni naprzód. Komisya ma prawo żądać zmiany 
repertua ru ,  a gdy najdalej do dni 8 od przedło­
żenia jej repertuaru  zmiany nie zażąda, to rep e r ­
tuar  uważany będzie jako zatwierdzony".

Przemawiali jeszcze dr. K a s p a r e k  wnosząc 
popraw kę i r. m. W  e n z e 1, który zapewniał, iż 
z krakowskich przedsiębiorców teatra lnych  je d en  
tylko Męciszewski zbankrutował, gdyż był fanta- 
stą i kazał g ryw ać sztuki na które nikt nie c h o ­
dził.

Po odpowiedzi referenta jak zazwyczaj bardziej 
sarkastycznej i błyskotliwej aniżeli przekonywają­
cej, R ada przychyliła się do wniosku dr. K ohna 
i uchwaliła p a rag ra f  w przytoczonem powyżej 
brzmieniu.

R. m. dr. P a s z k o w s k i  F r  wnosi aby para- 
grafny następne od 6 do 11 włącznie, jako do­
tyczące kontroli artystycznej nad teatrem ogólnie 
były traktowane. Rada podziela ten pogląd a dr. 
Paszkowski wykazuje szczegółowo, jak każdy z 
omawianych paragrafów krępuje przedsiębiorcę 
w wykonywaniu jego zadań. Oierając się na zda­
niu znawców, w ich rzędzie na opin.i Stanisława 
Koźmiana. wykazuje mówca, iż nie jest potrze- 
bnem  cyfrowe określenie liczby aktorów, których 
przedsiębiorca ma trzymać. P ierw otny  projekt o- 
znaezał liczbę 40, teraźniejszy żąda 30. Znawcy 
oświadczyli się przeciw  ingerencyi komisyi w 
kwestyi przyjm owania artystów — m cw ca podziela 
ten pogląd i sądzi, iż należy to pozostawić dyre­
ktorowi teatru. Także żądanie zastąpienia artysty 
innym w dniach 30, w naszych warunkach tru- 
d n e m  j*»8t do spełnienia. Co innego w Niemczech, 
gdzie aktorów  bez liku a nadto są ageneye po­
średniczące w ich ulokowaniu T rudno  jest ró ­
wnież (frzekać o zdolnościach młodych sił ar ty­
stycznych a §. 10 projektu daje prawo komisyi 
zabronić owym siłom występów po paru przed­
stawieniach.

Zamiast tych paragrafów mówca prosi o przy­
jęcie następujęcej s ty l izacy i: § 6. Celem zadość­
uczynienia obowiązkowi daw ania  przedstawień sce­
nicznych, obowiązanym je s t  dzierżawca utrzymy- 
w a^ tow arzys tw o  dramatyczne zdolnych artystów 
i artystek, w liczbie potrzebnej do wystawiania 
dzieł dramatycznych, g ryw anych  na scenach sto­
łecznych. Obowiązanym jest dalej mieć odpowia­
dającego zadaniu dyrek tora  artystycznego, lub re­
żysera i dawać przedstawienia s ta ranne z odpo 
wiednią obsadą ról, doskonałem ich wyuczeniem 
i wypróbowaniem, opartem  na dostatecznej ilości 
prób scenicznych. Przedsiębiorca winien nadto 
starać się o występy gościnne znakomitszych a r ­
tystów.

R. m. dr. K a s p a r e k  podziela w zupełności 
poglądy wyrażone przez dr. Paszkowskiego i po­
piera wniosek.

Referent dr. J a k u b o w s k i  jest p rzeciw nym  
wnioskowi.

W głosowaniu za wnioskiem dr. Paszkowskie­
go oświadczyło się na 31 obecnych 13 głosów —

zatem wniosek odrzucono. Rada przystąpiła  do 
dyskusyi nad §. 6 projektu w edług stylizacyi ko­
misyi. P a rag ra f  ten b rzm i:  „Celem zadośćuczy­
nienia obowiązkowi dawania przedstawień sceni­
cznych, obowiązanym jest dzierżawca utrzym ywać 
trupę zdolnych artystów i artystek w liczbie po­
trzebnej do wystawienia dzieł dramatycznych, 
g ryw anych  na scenach stołecznych, składającą się 
najmniej z 30 osób, tudzież sił pomocniczych 
męskich i kobiecych".

P. p rezyden t F r i e d l e i n  poddaje ten § pod 
głosowanie i stwierdza, że on także upadł 13 gło­
sami. Powstało stąd chwilowe 2amięszanie i r. m. 
dr. K a s p a r e k  wnosi, by podzielić głosowanie 
nad paragrafem. Pierwszą częśc paragrafu do wy­
razu „stołecznych" przyjmuje Rada jednogłośnie, 
d rugą część od wyrazu „składającą się" aż do 
końca przyjmuje Rada 17 głosami.

Rozpoczęto obrady nad §. 7, traktującym o 
przyjmowaniu artystów i tu przemawiali pp. F r.  
Paszkowski, dr. Rosenblatt i Fedorowicz, do dal­
szych wszakże obrad brakło kom pletu  a skutkiem 
tego przewodniczący zamknął posiedzenie.

Przegląd polityczny.
K ra k ó w , 27 maja. 

Odtrącenie delegatów młodoczeskich od udzia­
łu w komisyach i sposób" wyjaśnienia powodów, 
jakiemi się większość delegacyi w wyborach kie­
rowała, znalazły uznanie tylko u dzienników przez 
rząd inspirowanych, inne z wyjątkiem tych, któ­
re jeszcze nie wypowiedziały swego zdania, po­
tępiają stanowczo krok delegacyi mniej więcej tak, 
jakeśmy to wczoraj uczynili twierdząc, że delega- 
cya nie jes t bynajmniej t rybunałem  do wydawa­
nia wyroku za postępowanie posłów w innych 
ciałach reprezentacym ych. Jeżeli uznano za s to ­
sowne niedopuścić żadnego Młodoczecha do ko­
misyi, można było w milczeniu tak zrobić, jak 
się umówiono, ale nie wypadało tego głosić w 
sposób tak ubliżający i drażniący, zwłaszcza, że 
można było przewidzieć, iż to cały naród weźmie 
za ubliżenie sobie. Gorsza rzecz pud względem 
politycznym jest  w tem, że przez to odtrącenie 
zmusi się delegatów młodoczeskich do szerokiego 
omawiania różnych spraw  i niektórych innych  na 
pełnych  posiedzeniach, a więc do wniesienia sp ra ­
wy czeskiej przed forum, od którego głos roz­
chodzi się szerzej, niż od Rady państwa. Niesto- 
sowncm postępowaniem było już  to, że zatargi 
między Czechami a Niemcami, zamiast załagodzić 
w sejmie czeskim, przeniesiono do Rady państwa, 
skutkiem czego cała rozprawa budżetowa była 
właściwie zatargiem między Czechami a N iem ca­
mi i r z ą d e m ; teraz przez wcale niefortunne wy 
stąpienie p. P lene ra  stało się jeszcze gorzej.

Że tak będzie, można wnioskować z ar tykułu 
statecznej Politik, w  którym między innem i czy­
tam y: „Delegacye nie mają nic do czynienia z 
kwestyarai i sporami stronnic tw , są one forum, 
w którem narody monarchii mają wykonywać 
prawo uchwalania podatków, —  a w tem forum 
żaden P le n e r  nie powinien rościć sobie prawa 
do brutalnego odtrącenia reprezentan tów  narodo­
wych od udziału w naradach jedynie z n ienawi­
ści partyjnej. Czyż sadzi p. P lener,  że naród cze­
ski puści zupełnie płazem ten  gw ałt zadany jego 
prawu, czyż sądzi ten pan wiedeński, który co 
roku przybywa do Czech na gościnne występy, 
aby w kraju siać kłótnie i niepokoje, iż od jego 
kaprysu zależy zmusić cały naród do milczenia 
w kwestyi wydatków na a rm ię ?  Niechaj we W ie­
dniu nie wątpią o tem, że odtrącenie jakiego do­
znali posłowie czescy w łonie delegacyi, będzie 
uważane za ubliżenie wyrządzone całemu narodo­
wi. Jeże li  p. P len e r  bezkarnie może Sobie po­
zwolić tej przyjemności, iż rozbraja naród czeski 
w reprezentacyi, gdzie tenże jest w mniejszości, 
przez to, że m u usta gw ałtem  zatyka, —  to ni­
czego tem nie dokaże jak tylko, że wywoła j e ­
szcze większy opór przeciw projektom (punkta- 
cyom ugodowym) zagrażającym krajowi rozćwier- 
towaniem..."

Z  nieustających komisyj.
Nieustająca komisya p r z e m y s ł o w a  zasta­

nawiała się na wczorajszem posiedzeniu nad py­
taniem zasadniczem, czy Izby handlowo-przemy- 
słowe zaprosić do wysłania delegatów na ustn* 
ankietę. N a  wniosek d ra  L u  e g  e r a  uchwalono 
nie wzywać Izb  do ankiety. Radzono następnie 
nad powołayjem z całego państw a ekspertów.

Komisya p\o d a t  k o w a rozpoczęła również 
wczoraj obrady pod przewodnictwem M e n g e -  
r a .  Przypom nieć należy, że dotąd komisya obra­
dowała tylko nad niektóremi postanowiemami 
rządowego projektu podatkowego, a jedynie co 
do nowego podatku zarobkowego jednogłośnie za­
sadniczą powzięła u ch w a łę ,  odrzucając g łów ną 
podstawę rządowego projektu t. j. taryfę podatku 
zarobkowego i nie zgadzając się na łączenie 
wszystkich opodatkowanych w pew nym  okręgu 
w jednę komisyę podatkową. Natom iast podnie­
siono m y ś l , aby opodatkowanych dzielić na trzy 
lub cztery g ru p y  podatkowe, przyczem opusty 
z osobistych podatków dochodowych miałyby słu­
żyć wyłącznie niższym klasom podatkowym. Do 
rozmaitych stronnictw należący członkowie korni 
syi zgodzili się wówczas na ten projekt, a i rząd 
oświadczył się przychylnie względem niego. O be­
cnie więc je s t  zadaniem komisyi w tym duchu 
opracować projekt o podatku zarobkowym

N a posiedzeniu wczorajszem odbył się wybór 
podkomitetów : dla podatku zarobkowego, dla po­
datku od przedsiębiorstw obowiązanych do publi­
cznego składania rachunków i dla podatku osobi­
sto dochodowego.

Z posłów polskich weszli do pierwszego sub- 
komitetu pp. Byk i Ozecz, do drugiego A braha- 
mowicz i Jędrzejowicz, do trzeciego A braham o- 
wicz i Kozłowski. Postanowiono również, że ple­
narne posiedzenia komisyi odbywać się mają 
cztery razy w tygodniu , resztę zaś czasu pozo­
stawiono do obrad subkomitetów. Na posiedze­
niach p lenarnych  m a się komisya zająć przede- 
wszystkiom rządowym  projektem podatku osobi- 
sto-dochodowego.

Z  zaboru pruskiego.
K o m i t e t  p r o w i n c j o n a l n y  w y b o r c z y  

n a  W.  Ks .  P o z n a ń s k i e  zwołał do Poznania 
na dzień 30 maja walne zebranie delegatów po­
wiatowych, celem przyjęcia sprawozdań delegatów

i w y b o r u  k a n d y d a t ó w  n a  p o s ł ó w  d o  
p a r l a m e n t u  n a  w s z y s t k i e  o k r ę g i  w y ­
b o r c z e .

Organ dr. S z y m a ń s k i e g o  Orędownik w y­
raża niezmierne zadowolenie z powodu powtórzo­
nego rozbicia walnego zgrom adzenia wyborców 
miasta Poznania. Pan  Szymański posuwa się do 
tego, że r o z b i j a n i e  zgromadzeń wyborczych 
stawia jako ogólne hasło ruchu wyborczego w za ­
borze pruskim.

„Rodacy na prowincyi — woła Orędownik —  
bierzcie przykład ze stolicy Wielkopolski.  Rozbi­
jajcie wszędzie walne zebrania. Wszystkie komi­
tety na prowincyi, to spiski partyi dworskiej,  zor­
ganizowane na to, aby działać na szkodę i krzyw ­
dę ludu. A więc r e w o l u c y a  p r z e c i w  k o ­
m i t e t o m  p o w i a t o w y m ! "

Oto ostatnie hasło Orędownika, który mieni się 
wyłącznym obrońcą ludu. Gzy wyborcy na pro­
wincyi pójdą za tem hasłem, wątpić należy. Już  
w sam ym  Poznaniu zwolennicy p. Szymańskiego 
byli w znacznej mniejszości, a w K o ś c i a n i e  
n. p. w liczbie -400 wyborców p, Szymański zna­
lazł zaledwie około 20 zwolenników.

M amy przekonanie, źe ogrom na większość wy­
borców polskich nie pójdzie za głosem p. Szy­
mańskiego ; że nawet ci, którzy niezadowoleni są 
z postawy, jakie Koło polskie zajęło wobec pro ­
jektu wojskowego, a zwłaszcza ze sposobu um o­
tywowania tej postawy, jakiego użył p. K o m i e -  
r o w s k i ,  nie zechcą jednakże narażać społeczeń­
stwa polskiego i przez społeczeństwo to wybra­
nych komitetów wyborczych na pośmiewisko wo­
bec Niemców. Wszyscy, którzy cenią i szanują 
wolność dyskusyi i wogóle wolność obywatelską, 
muszą potępić metodę polityczną p. Szymańskie­
go. W kołach wyborców polskich objaw.a się pe­
wne niezadowolenie przeciwko polityce Koła pol­
skiego, ale potępienia godnym  jest człowiek, któ­
ry niezadowolenie to chce wyzyskać dla egoisty­
cznych widoków, bez względu na honor i dobro 
społeczeństwa.

Z ruchu wyborczego na prow incyi D s. Posn. 
d o n o s i :

W e W r z e ś n i  wybrani jednogłośnie na kan ­
dydatów poselskich: l )  dr. Zygm unt D z i e m ­
b o w s k i ,  2) ks. P a tron  W a w r z y n i a k ,  3) 
ks. dr.  J a ż d ż e w s k i .

W K o ź m i n i e  w y b ra n i : 1) ks. J  a ż d ż e w- 
s k i ,  2) Ildefons O h e ł k o w s k i ,  3) hr.  Józef 
C z a r n e c k i  z Dobrzycy.

W B y d g o s z c z y  przyjęto następującą listę 
kandyda tów : 1) adwokat M o c z y  l i s k i ,  2)  dr.  
C h ł a p o w s k i  z Korosowa, 3) ks. M a l i c k i  z 
Żołędowa.

Co do Niemców bydgoskiego okręgu, konser­
watyści, narodowo-liberalni i agraryusze zgodzili 
się wczoraj na postawienie wspólnego kandydata 
do parlam entu  niemieckiego. W y b ó r  padł na land- 
rata U n r  u h e.

Z  Niemiec.
Najnowszą wiadomością z ruchu wyborczego 

je s t  r  o z d w o j e n i e w c e n t r u m ,  wywołane 
secesyą posła S c h o r l e m e r - A l s t a .  Zwołał 
on zgromadzenie westfalskich mężów zaufania 
cen trum  do M o n a s t e r u ,  gdzie zażądał, aby 4 
m andaty  z Westfalii oddauo właścicielom dóbr. 
Wniosek ten je d n ak  został odrzucony, po czem 
Schorlem er-A lst  oświadczył, że w y s t ę p u j e  z e  
s t r o n n i c t w a  Obecnie rozpoczął też najnowszy 
ten secesyonista akcyę wyborczą na własną rękę 
i w tym celu, połączywszy się z k lubem  rolników, 
wydał o d e z w ę  w y b o r c z ą ,  zapowiadającą po ­
stawienie własnych kandydatów. W  odezwie za­
znaczono potrzebę zapewnienia pokoju „ p r z e z  
u t r z y m y w a n i e  a r m i i ,  d o s t a t e c z n e j  
d o  o b r o n y  g r a n i c  i o c h r o n y  o j c z y -  
z n y .“

Nowy ten objaw rozbicia w stronnictwie cen ­
trum  wywołał poważne obawy w jego zarządzie, 
a Germ ania  występuje przeciw Schorlem erowi 
w sposób gwałtowny, wyrzucając mu jego postę­
powanie jeszcze za czasów W indthorsta,  który 
zawsze użalał się na niekaruość tego posła i 
przykre nieraz z nim miewał zajścia. Z odezwy 
zaś S chorlem era  widać, że przechyla się on ku 
wnioskom Huenego, a więc pozbawić może do­
tychczasowe swoje stronnictwo pewnej liczby 
mandatów. Zważywszy zaś, że i w stronuictwie 
w o l n o m y ś l n e m  przyszło już  do jawnego 
rozłamu, łatwo przewidzieć, iż w nowym par­
lamencie wyłonią się frakeye i stronnictwa, które 
zmienić mogą dotychczasową konstelacyę w Iz ­
bie. Idzie tylko o to, —  a dzisiaj tego przewi­
dzieć uie można, —  n a  c z y j ą  k o r z y ś ć  zmie­
ni się konstelacya parlam entarna,  na korzyść rzą­
du, czy opozycyi ?

S t r o n n i c t w o  s o c y a l i s t y c z n e  liczy na 
zdobycie 18 okręgów wyborczych, między które- 
mi wymieniają g łó w n ie : w Berlinie 2 okręgi, 
Teltow-Beeskow, W esthavellaud, Gotha, Kassel, 
W rocław  (zachód), Rostock, Drezno (miasto i po­
wiat) i t. d.

Z bawiącym obecnie w F rankfurcie  nad M e­
nem m inistrem  M i q u e 1 e m rozmawiał redaktor 
dziennika F ranhf. General - Ans., i treść rozmowy 
ogłasza obecnie w swojem piśmie. M inister za 
przeczył tw ierdzeniom , jakoby naród niemiecki 
nie był w możności znieść nałożenia na siebie 
nowych 50 do milionów m arek  rocznie na 
opędzenie kosztów projektu wojskowego. Nie- 
prawdziwemi są iwierdzienia, jakoby rząd łożył 
ciągle nowe podatki na wojsko, zaniedbywał waż­
ne zadania cywilizacyjne narodu. N ik t  nie powi­
nien wątpić, że celein powiększenia wojska ma 
być zapewnienie pokoju. P onow ne odrzucenie 
projektu wojskowego wytworzy dla narodu nie­
mieckiego wielkie trudności wew nętrzne i ze­
wnętrzne, osłabi znaczenie Niemiec wobec za­
granicy i powiększy niebezpieczeństwo wojny. 
Nikt nie powinien sądzić, że cesarz chce mieć 
liczniejszą armię dla przeprowadzenia jakichś 
aw anturniczych planów, ale wierzyć powinien, 
że armia ta  będzie w ręku cesarza tylko tarczą 
dla u trzym ania  pokoju.

Jubileusz „slauńańbkiegou towarzystwa.
Dwudzieslapiąta rocznica petersburskiego s ł o ­

w i a ń s k i e g o  T o w a r z y s t w a  d o b r o c z y n ­
n o ś c i  nie tylko nie wywołała żadnych zachwy­
tów w rosyjskiem społeczeństwie, ale odznaczyła 
się ciekawemi zeznaniami samego prezesa, JE .  
I g n a t i e w a ,  z których widać, że zacny kie­
rownik Towarzystwa znacznie spuścił z tonu. 
Przyznając, że opinia publiczna, „zmateryalizo- 
wana i pozytywna", coraz częściej się odzywa:

„po co słowiańskie Towarzystwo w Rosyi? cóż 
ono ma wyrażać?" Hrabia Ignatiew  zaznacza, że 
jogo Towarzystwo „ w c a l e  s i ę  z a g r a n i c z ­
n ą  p o l i t y k ą  n i e  z a j m u j e ,  b o  t a k o w ą  
k i e r u j e  r z ą d  c a r s k i " ,  że jest tylko spad­
kobiercą dawnych s ł o w i a n o f i l ó w ,  przede- 
wszystkiem p r a w o s ł a w n e m  s t o w a r z y s z e ­
n i e m ,  które wszystkich swoich braci z krwi 
i wiary przyjmuje z o 'wartem i rękoma, n i e  n a ­
r z u c a j ą c  s i ę i m, a litując się serdecznie nad 
pobratymcami, którzy odrzucają prawdziwą wia­
rę św.- Cyrylla i Metodego. Po takim obłudnym 
płaczu, zacny hrab ia  się skarży , że środki T o ­
w a r z y s k a  nie odpowiadają zeraierzonym celom 
i pociesza się tem. że będzie nadal służyło wier­
nie carowi, Rosyi i słowiańszczyźnie

Takie wyraźne ograniczenie p ierwotnego okre­
su działania z n a m i e n i t e g o  Towarzystwa zo­
stało bez wątpienia spowodowane przez teraźniej­
szy nieograuiczony wpływ Pobiedonoscewa, p ra­
wosławnego ultra fanatyka, na rosyjskie sprawy, 
ale za przyczynę należy także uważać zupełne 
niepowodzenie dotychczasowej w i e l k i e j  p o l i ­
t y k i  hr. Ignatiewa. Dlatego prezes zaznacza 
najwyraźniej, że będzie się trzym ał wyłącznie 
„obyczajowego, społecznego i państwowego ro­
syjski-go by tu" ,  a zatem, ma się rozumieć, nie 
czyni braciom Słowianom żadnej nadziei trosz­
czenia się o ich własny ustrój, a pozwala im się 
tylko przyłączyć, n i e  n a r z u c a j ą c  s i ę ,  do 
szczęśliwego rosyjskiego caratu. To też ochotni­
ków do przyłączenia się okazało się w taką rocz­
nicę bardzo mało. Oprócz „niezawodnego" Stross- 
ruajera, serbskiego metropolity Michaiła, serb­
skiego posła W asilew icza , i —  co się samo 
przez się rozumie — niezbędnych książąt Czar­
nogórskich. nikt nie myślał przesłać powinszowali, 
bo nie liczymy przecie pła tnych „russkich z  J la ­
ły  czyny, jakiegoś Kroata Jagieza imiennika pro­
fesora, i em igran ta  Ludskanowa, dziękującego w 
imię Bułgaryi (!) Po odśpiewaniu „Boże carja 
chranP  i rozdaniu wielkiej ilości czarnogórskich 
orderów, skończyła się cała uroczystość, -o której 
możemy tylko powiedzieć, że z w i e l k i e j  
c h m u r y  m a ł y  d e s z c z .

Z  Serbii.
Król podpisał ukaz, odwołujący Olimpiusza 

Wasilewicza z posady posła serbskiego w P e ­
tersburgu. Wasilewicz je s t  zagorzałym pansla- 
wistą i niejednokrotnie głośno manifestował swo­
je zapatrywania na stanowisku, jakie zajmował 
w Petersburgu. —  Z posady tej przechodzi on 
wprost w stan spoczynku, a na jego miejsce po­
słem w Pete rsburgu  ma zostać P a s i c z .  Rząd 
serbski postanowił dalej przywrócić posadę po­
sła w Londynie i ma w najbliższej sesyi skup- 
czyny zażądać odpowiedniego kredytu. Jako k an ­
dydata na tę posadę upatrzono Cedomiła Mijato- 
wicza. W e d łu g  wiadomości, nadchodzących z Bel­
gradu, ma po ukonstytuowaniu się skupczyny 
nastąpić rekonstrukeya gabinetu. Obecny mini­
s te r  wojny Tranasowicz m a objąć posadę posła 
w Rzymie.

Kronilca.
K ra k ó w , 27 maja.

Krakowskie Koło pań Towarzystwa „Szkoły lu ­
dowej" uchwaliło wziąć udział w pogrzebie Teofila 
Lenartowicza i nieść wieniec z kłosów i kwiatów 
polnych, przetykany biletami, wydanemi na dochód 
Tow. „Szkoły ludowej".

Udział w pogrzebie Lenartowicza weźmie tak­
że krakowskie Towarzystwo nil Tadeusza Kościu­
szki. Wydział tego Towarzystwa ua wczoraj odby­
tem posiedzeniu przyjął do wiadomości zaproszenie 
komitetu sprowadzenia zwłok Lenartowicza i uchwa­
lił wystąpić na pogrzebie in  corpore z wieńcem, jak 
uiemniej do gremialnego udziału w pochodzie we­
zwać członków Towarzystwa

Festyn w parku dra Jordana urządza w mie­
siącu przyszłym Towarzystwo im. Tadeusza Kościu­
szki. Głównym punktem urozmaiconego programu 
będzie scena z bitwy ra c ła w ic k ie j, którą przedsta 
wią młode wiarusy, kształcące swe siły w parku 
dra Jordana. Przygotowania i ćwiczenia do tej b a ­
talii odbywają się już od dłuższego czasu. Dzięki 
ofiarności i inieyatywie dra Jordana otrzyma mło­
dzież na ten popis nowe, piękne mundurki, sukm a­
ny, sztandary, karabinki i t. p. Nie ulega wątpliwo­
ści, że festyn ten ściąguie do parku tłumy publi­
czności

Na Członków Towarzystwa im. Tadeusza K o- 
ś c i u s z k i  przyjęci zostali przez wydział tego To­
warzystwa pp : Bieliński Kazimierz , Danielak Mi­
c h a ł , Dołkowbki Stefan, Kucharski J a u ,  Siedlecki 
Jan  i Zwoźniak Jan.

Kopiec Kościuszki pod Krakowem, ten wspania­
ły pomnik czci naroau dla bohatera z pod Raeła 
wic, uległ znacznemu uszkodzeniu, skutkiem usunię 
cia się ziemi, spowodowanego deszczami. Wczoraj 
wieczorem władze wojskowe dały o tem znać komi­
tetowi konserwacyi kopca, na którego czele stoi dr. 
Franciszek Paszkowski, wiceprezes Rady powiatowej 
krakowskiej i poseł do 8>jmu. Nie uli ga wątpliwo­
ści, iż poczynione szkody w najbliższym czasie będą 
naprawione.

Komitet GrottgerOWSki uwiadamia artystów ma­
larzy i rzeźbiarzy, że walne zebranie odbędzie się 
we środę 31 b. m o gódz. 7 wieczorem w sali To­
warzystwa muzycznego, ulica św. Tomasza I 32. 
Na porządku dziennym sprawozdanie komitetu z do­
konanych czynności.

Muzeum techniczno-przemysłowe miejskie wy­
stawiło godne widzenia prace artysty rzeźbiarza Ro­
berta W e i g l a ,  członka „Wiener Kunstlergenossen- 
schaft". Delikatnie modelowane figurki muzyków 
Beethovena i Mozarta, jako też eztery inne rodzajo­
we, etnograficzne lub fantazyjne pomysły, polychro- 
mowane lub bronzowaue, są wykonane z rodzaju 
masy alabastrowej, skomponowau0] przez artystę, 
która dla podobieństwa do kości słoniowej nosi na ­
zwę Elfithu. Wystawione przedmioty mogą być 
prawdziwą ozdobą każdego salonu, Niejako orygi­
nalną ramę dla tych ujmujących drobiazgów stano­
wi szereg wyprawionych dawnych haftów i tkanin 
jedwabnych i brokatowych na kościelne paramenta, 
jako też materyj na dawne polskie pasy kontu­
szowe.

Zmowa robotników murarskich od dni kilku 
trwa w Krakowie. Nie ogół należy do zmowy, lecz 
znaczna część robotników, którzy domagają się dzie- 
sięciogodzinnej praey i podwyższenia płac. W ponie­

działek 29 b. m. w sali Rady miejskiej o godz. 10 
rano ma się odbyć zgromadzenie celem naradzenia 
się nad położeniem.

Z Tow. dla upiększania miasta Krakowa i oko­
licy. W sobotę dnia 3 czerwca b. r. odbędzie się o 
godz. 5 po południu w sali Rady miejskiej czwarte 
zwyczajne walne zgromadzenie członków Towarzy 
stwa dla upiększania miasta Krakowa i okolicy. 
Porządek dzienny: Odczytanie protokółu trzeciego 
walnego zgromadzenia. Sprawozdanie z czynności 
wydziału za rok ubiegły. Sprawozdanie kasowe. 
Wnioski komisyi rewizyjnej. Wybór dwu członków 
wydziału. Wnioski człouków.

W razie nieprzybycia ilości członków statutem 
przepisanej, odbędzie się tegoż samego dnia i z tym 
samym porządkiem dziennym, o godzinie 6 , pono­
wne walne zgjomadzenie, które w myśl §. 16 sta­
tutów poweźmie uchwały bez względu na ilość obe­
cnych członków.

W imieniu w ydzia łu : D r. F erdynand  W ilkosz, 
starszy Towarzystwa.

Loterya fantowa, urządzona przez krakowskie 
Koło pań na dochód Tow. „Szkoły ludowej", odbę­
dzie się dnia 4 czerwca w ogrodzie strzeleckim.

Sprawa karna o nadużycia cłowe, która wywo­
ła ła  na dniu 23 marca br. konfiskatę licznym fir­
mom handlowym towarów, prowadzona przez tutej­
szą powiatową dyrekcję skarbu z niezwykłą energią, 
jest co do traktowania towarów samych na ukoń­
czeniu.

Towary te przez interesowonych kupców nie wy­
kupione, w dniu 12 czerwca br. i ani następnych 
w drodze publicznego przetargu sprzedane zostaną 
w urzędzie cłuwym na dworcu kolei w Krakowie. 

Dyrekcya ruchu kolei państwowych ogłasza
Pociągi pospieszne Nr. 1 i 2 ,  kursujące dotychczas 
pomiędzy Krakowem, Lwowem i Suczaw ą, z dnieui 
1 czerwca b. r. kursować także będą na szlaku 
Lwów - Wołoczyska. Pociąg pospieszny Nr. 1 (wy­
jazd z Krakowa o godz. 9 m. 20 wieczór) odjeżdżać 
będzie ze Lwowa o golz. 6 m. 8 i przybędzie do Zło­
czowa o godz. 7 m. 56 rano, do Tarnopola o godz. 9
m. 24 przed południem, do Podwołoczysk o godz 
10 m. 36 przed południem, a do Wołoczysk o godz. 
10 m. 54 przed południem. Pociąg w przeciwnym 
kierunku Nr. 2 wyjeżdżać będzie z Podwołoczysk 
o godz 5 m. 8 po południu, z Tarn-pola o godz. 6 
m. 21 wieczór, ze Złoczowa o godz. 7 m. 40 wie­
czór i przybędzie do Lwowa o godz. 9 m 26 wie­
czór (przyjazd do Krakowa o godz. 6 m. 20 rano). 
Szczegółowy rozkład tych pociągów iiwidoczniouy 
jest w dotyczących plakatach , jakoteż w dodatkach 
do rozkładu jazdy.

Do rozkładu jazdy w formacie kieszonkowym wy­
dano również poprawki, które na odnośnych miej­
scach książeczki wlepiać należy. Kartki te wydaje 
się bezpłatnie we wszystkich miejscach sprzedaży 
kieszonkowych rozkładów jazdy.

Ogień. Dziś w południe w gmachu hotelu Sa­
skiego na strychu od strony ulicy sw. Jana wynikł 
ogień, jak przypuszczają skutkiem nieostrożności ro­
botników blacharskich. Dwa pogotowia straży ognio­
wej wraz z naczelnikiem p. Eininowiczera przybyły 
na miejsce w ypadku , który, gdyby uie rychła po­
moc, mógłby być groźnym. Straż musiała długo 
pracować nad ugaszeniem palących się belek stry­
chowych

Wiadomości osobiste. Namiestnik hr. Badeni
przejechał dziś pospiesznym pociągiem przez Kra­
ków z powrotem do Lwowa, powitany na aworcu 
tutejszym przez przedstawicieli władz.

P. Mikołaj Wacław Krzyżanowski, geometra przez 
rząd upoważniony, z siedzibą urzędową w Krzeszo­
wicach, złożył przepisaną przysięgę.

Śluby. Dziś o godziuie 10 rano odbył się w ko­
ściele OO. Karmelitów ślub panny Maryi Dąbrow­
skiej z p. Alfredem Beerein, profesorem giinnazyum 
w Kołomyi.

Dziś odbył się we Lwowie w kaplicy arcybisku­
piej ślub panny Maryi Bocheńskiej, córk' ś. p. Jó­
zefa Bocheńskiego i Teresy z hr. Wolańskich, z p. 
Stanisławem Chłapowskim, synem Kazimierza i An­
ny z Chłapowskich.

Gorlice, 22 maja. (Koresp. N . Reformy). Popis 
publiczny uczniów uzupełniającej szkoły przemysło­
wej odbył się dnia 14 b. m pod przewodnictwem 
marszałka Rady powiatowej gorlickiej p Edwarda 
Miłkowskiego i przy współudziale poważuej liczby 
gości. Egzaminowano ze wszystkich przedmiotów.

Po skończonym popisie przewodniczący podzięko­
wawszy za całoroczną, a jak się wyraził, rzetelną
pracę gronu nauczycielskiemu, zwrócił się do zgro­
madzonych p.acodawców i w dłuższej przemowie 
wykazał powód opłakanego stanu naszego kraju pod 
względem przemysłu i rzemiosła, porównał inne 
kraje z naszym pud względem dobrobytu, zaznaczył 
cel i zadanie szkoły przemysłowej, a wreszcie za­
chęcał stan rzemieślniczy do regularnego posyłania 
na naukę młodzieży rękodzielniczej i popierania usi­
łowań szkoły.

W dalszym ciągu programu odczytano klasyfika- 
cyę, która wykazała na 166 uczniów stale uczę­
szczających: 146 z postępem, czyli 8 8 $ ,  a między 
nimi ze stopniem celującym. Kierownik szkoły od­
czytał listę uczniów, których nagrodzono książeczka­
mi Towarzystwa zaliczkowego, reprezentującemi kw o­
tę 100 złr., nadto książkami do czytania w ozdo­
bnej oprawie wartości 40 złr.

Dyrekcya szkoły składa podziękowanie w imieniu 
młodzieży rękodzielniczej: Magistratowi za kwotę 40 
z ł r ,  Dyrekcyi Tow. zaliczkowego za kwotę 40 złr., 
Radzie powiatowej za kwotę 20 z ł r , Towarzystwu 
(izrael.) dla handlu i przemysłu »a kwotę l o  złr., 
Towarzystwu dla handln, przemysłu i rolnictwa za 
kwotę 10 złr., złożoną na premie, — jak  również 
Bractwom rzemieślniczym wystąpienie bezintere­
sowne ze światłem i chorągwiami podczas nabożeń­
stwa, odprawionego przed popisem.

Ze Lwowa. Godną widzeni i jest otwarta wr 
Lwowie wystawa zbiorów dr. Siemiradzkiego, z po­
dróży jego po kramach Ameryki południowej, którą 
oglądać można w Muzeum przemysłowem miejskiem. 
Wystawa obejmuje przedmioty, zebrane podczas dwu 
podróży naszego uczonego do Ameryki południowej: 
pierwszej na ^ n ty l le , Panamę i do Ekwadoru, od­
bytej w r. 1882 1883; drugiej w roku ubiegłym
do Brazylii Paragwaju, Argentyny, Patagonii i Chili. 
Pomiędzy zbiorem map, tyczącym się zwiedzonych 
krajów, mieści się świeżo ogłoszona w Peterm anns 
M ittheilungen  mapa części Patagonii i Araukanii, 
skreślona przez dr. S., w okolicy przedtem geogra­
ficznie zupełnie nieznanej. Bogaty zbiór kilimków i 
tkanin araukańskich szczepów po obu stronach An­
dów, motywami haftu żywo przypomina kilimy h u ­
culskie. Jednę ze ścian zajmuje zbiór ubiorów, ozdób 
i broni dzikich plemion indyjskich Chamacocos, Len- 
guas ,  Payaguas i Botokudów w południowej Bra­
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zylii i Paragwaju. Zbiór wyrobów skórzanych, futer 
i przyborów do konnej jazdy, w jrabunych  przez 
Indyan patagońskich, budzi najżywsze zajęcie. Ozdo­
bą wystawy są prześliczne, jak pajęczyna cienkie 
koronki paragwajskie i okazały hamak paragwaj­
skiego wyrobu. Zbiór fotografij i rysunków, przeszło 
300 okazów liczący, obejmuje pomi^dz^ innemi typy 
i widoki z polskich kolonij w Brazylii, z Andów 
patagońskich, Araukanii, Ekwadoru i Panamy. W y­
stawa urządzoną została na dochód tyle sympaty­
cznej wszystkim kolonii leczniczej rymanowskiej.

Z&DOJStWO Córki, W tych dniach w Tuligłowach 
nad Wiszenką znaleziono trupa dziewTczyny. Bujnej 
fantazyi korespondenci donieśli dziennikom lwowskim 
i warszawskim, iż zachodzi w odkryciu tera tajemni­
cza zbrodnia, iż zamordowana mogła być żydówką, 
która przyjęła, lub zamierzała przyjąć chrzest,  że 
była przebraną, miała delikatne ręce, starannie u- 
trzymaue paznokcie itp. Wszystkim tym przypu­
szczeniom odebrała urok rzeczywistość i przypadek, 
który wykrył sprawcę morderstwa. Służył we dwo- 
,ze tuligłowskim za parobka Iwan Stepaniak. cichy, 
spokojny, utrzymywał on ze swej zasługi córkę 
głuchoniemą, którą się starał umieścić w zakładzie 
głuchoniemych we Lwowie, a w końcu utrzymywał, 
iż ją umieścił we Lwowie u swej drugiej córki. 
Dziewka, zostająca na służbie we dworze, utrzymy­
wała uporczywie, że trup znaleziony jest owej g łu­
choniemej, co poznała po spódnicy. Posterunek żan- 
darmeiyi w Sądowej Wiszni i Twierdzy, czuwając 
przez całą noc celem zebrania potrzebnych danych, 
zaaresztował owego parobka, ojca zamordowanej, któ­
ry się przyznał, że przed kilku tygodniami, gdy pro­
wadził swą córkę przez rzekę, chustką zawiązał jej 
głowę i u d u s i ł , a potem nie zagrzebał wcale, lecz 
urwawszy brzeg rzeki, ziemią ja posyoał.

Oświęcim 25 maja (Koresp N . R eform y ) De- 
puta ya wydziału oświęcimskiej ochotniezej straży 
pożarnej wręczyła dzishtj p Antoniemu Szczerbow­
ski! mu na Zelnikowi tejże straży, pięknie wykonany 
dyplom na honoroweg) człouka Stowarzyszenia. — 
Walne zgromadzenie uchwalając mu na posiedzeniu 
w dniu 2 lutego 1893 odbytom, tę najwyższą s ta ­
tutem przepisaną nagrodę, dało wj raz uznaniu za­
sług jakie p. Szczerbowski około rozwoju Stowarzy­
szenia położył. Sam fu' liowo w sprawach pożarni­
ctwa dotyczących wykształcony, kierował umiejętnie 
przez 8 iat korpusem straży, zwalczając małodu­
sznych , doprowadzi! swój korpus strażarH do wy­
żyny, w której zaliczyć go można do rzędu dobrze 
zorganizowanych , czego zresztą dowodzą pisemne 
uznania i podziękowania od Rady miasta Oświęci 
mia, okolicznych Zwierzchności gmiuuych , dyrekoyi 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie, 
Rady zawiadowezej krajowego Związku strażackiego 
we Lwowie i od starostwa w Białej. Zeszłego mku. 
jako naczelnik okręgu strażackiego (powiat bialski, 
chrzanowski, wadowicki) zrealizował p. Szczerbow­
ski swói pomysł urządzania kursów pożarnictwa, a 
kursem ty m , jakoteż z literatury pożarniczej swoim 
„Przewodnikiem przy zakupuie i próbie sikawek" 
niezawodnie wiele przyczyni się do rozpowszechnie­
nia i podniesienia obrony od pożatów.

Z CzemiOWiec. Rozprawa sądowa w Gzi rniow- 
oach. spowodowania napad*™ Rumunów na Sokołów 
w roku zeszłym, odroczona niedawno, podjętą zo­
sta ła  ponownie 19 bm. Przesłuchano ponownie je 
dnego z głównych poszkodowanych, baroua Kapriego, 
tudzież Kilku świadków, którzy zeznawali pod przy­
sięgą f a k ta , obciążające tak Rumunów, jak policyę. 
Gharakterystyi znein było oświadczenie p. Pro lu, aka­
demika, który rzekł,  iż odpowiadać będzie tylko w 
języku niemieckim, jakkolwiek bowiem rumuński jest 
ojczystym jego językiem, to jednak traktowany jest 
tak po macoszemu, że włada lepiej niemieckim. Na­
zajutrz dnia 20 bm okazała się potrzeba wezwauia 
jeszcze trzech świadków nieobecnych w Czerniow- 
caoh, wskutek czego sąd odroczył ponowme ostate­
czną rozprawę do terminu nieoznaczonego.

Dr. Dziuro Pilar Pp Łopasziciu znów ubył je­
den ze znakomitych narodowców Chorwatom, a Aką- 
d mii południc? o-słowiańskioj i wszechnicy zagrzeb 
ekiej członek niepośledni. Jerzy Pilar urodził się 2 
kwietnia 1846 w Brodzie nad Sawą, z ojca Marci­
na, kowala który jednak wiele zwiedził świata. Był 
pierworodnym, więc i oczkiem rodziców, którzy go 
po ukończeniu szkoły miejscowej, za poradą wuja 
matczynego, gwardyana Kanasowicia posłali do gi­
mnazjum osieckiego. Nie bardzo się spisywał tam 
zrazu nasz chłopak, woląc lekturę pozaszkolną i do­
świadczenia fizykalne. Od 4 klasy dopiero wybił się 
na czoło uczniów, zdradzając zarazem niezwj kłą 
zdolność do języków i szybko nauczył się po fran­
cusku, aDgielsku, włosfeu, rosyjsku i czesku. Zdaw­
szy egzamin dojrzałości 1865 r. w Zagrzebiu, udał 
się o własnych siłach na wydział filozoficzny do 
Brukseli, gdzie wnet zyskał sobie przyjaźń prof fi­
lozofii Tieberghiena. Po 3 latach studyów przyro­
dniczych , podczas których doznawał wsparcia od 
bpa Sztrosmayera i kraju, zdawczy 1869 r. dokto­
rat, habilitował się w Brukseli i natychmiast dla 
wydoskonalenia się pojechał do paryskiej Sorbony i 
szkoły górniczej w  r. 1870 wezwany na asystenta 
muzeum narodowego w Zagrzebiu, wrócił do kraju, 
aby uiządzió tamtejsze zbiory geologiczne i minera­
logiczne, do czego przygotowywał się przez pół roku 
i zakładzie geologicznym wiedeńskim. W r. 1874 
został kierownikiem oddziału geolog, muzeum, a na­
stępnego profesorem geologii i mineralogii na wszech­
nicy zagizebskiej, tudzież c-yonym członkiem Aka­
demii. Teraz rozwinął niezwykłą działalność piśmien­
niczą Rozprawy odnośne pomieszczał w wydawnio- 
twach Akademii. Trzęsienie ziemi w Zagrzebiu r! 
1880 dostarczyło mu wiele ciekawych dauych , na 
podstawie których starał się wyłożyć niektóre zja­
wiska skorupy ziemskiej w dziale „Grundzugc der 
-Abyssodynamik“ (1881)- Wtedy też został wybra 
ny posłem z Brodu, ale przy następnych już wy­
borach zrzekł się m andatu , nie czując pociągu do 
polityki. Z tym większym zapałem wygotował dzieło 
słynne „Flora fossdis susedand" po francusku i 
chorwacku (1883) W r. 1884 — 1885 był rekto- 
r e u  wszechnicy. .Nadmierna praca, którą od roku 
1891 prowadził bez przerwy, wycieńczyła siły przed 
czasem.

występ Ireny Trapszównej, artystki teatrów warsz., 
po raz 6 -ty „Fredzio", komedya w 3 ‘aktach Stau. 
Graybnera.

We w t o r e k  30 maja: Ósmy gościnny występ 
Ireny Trapszównej, artystki teatrów warszawskich, 
po raz piąty „Już go mam", krotochwila w 3 aktach 
Ryszarda Ruszkowskiego.

We ś r o d ę  31 maja: Dziewiąty gościnny wy­
stęp Ireny Trapszównej, artystki teatrów warszaw­
skich, po raz 15 ty „Flirt", komedya w 4 aktach 
Michała Bałuckiego.

We c z w a r t e k  1 czerwca z powodu święta Bo­
żego Ciała teatr zamknięty.

W s o b o t ę  3 czerwca: Dziesiąty gościnny w y­
stęp Ireny Trapszównej, artystki teatrów warszaw­
skich, „Nowy dziennik", komedya w 3 aktach Mi­
chała Bałuckgo.

Wiadomości oaolowo, literackie 1 artystyczne.
- -  „Mąż Z grzeczności", komedya Abrahamo- 

wicza i Ruszkowskiego , przełożona na język czeski, 
zakwalifikowaną została na deski Narodowego teatru 
w Pradze, gdzie niezadługo wystawioną będzie.

—  „Gazeta Zakopiańska". Przed kilku dniami 
opuścił prasę pierwszy numer tygodnika, poświęco­
nego sprawom turystycznym, klimatycznym i komu­
nikacyjnym. Naczeluym redaktorem jest p. Walery 
E 1 j a s z. .

W numerze pierwszym znajdujemy statut uzdro­
wiska Zakopanego, wydany przez namiestnictwo w 
styczniu br. W kronice znajduje się artykuł p. tyt. 
„Zakopiański, czy zakopański". Autor wykazuje w 
nim, że forma pierwsza jest właściwszą, a powinna 
być bezwarunkowo używaną, już choćby z tego 
względu, że mówią tak od wieków górale z Zako­
panego, którzy — według twierdzenia autora — 
zachowali dotąd więcej poczucia językowego, niż pu­
bliczność wykształcona

— Lip3ki tygodnik Iiiustrirtc  Zeitung  zamie­
szcza w ostatnim (2604) numerze ilustrację, przed­
stawiającą p o s i e d z e n i e  S e j m u  w G a l i c y  i, 
według rysunku Rejchana. Ma to być posiedzenie 
przy otwarciu Sejmu, widzimy bowiem same kon­
tuszowe postacie, z których kilka nawet dość wier­
nie oddają rysy znanych naszych posłów. Za stołem 
referenta widzimy p. Marchwickiego, przy laseg. mar­
szałkowskiej zasiada książę Sanguszko, w pełnym 
mundurze siedzi za stołem rządowym hr. Badeni, — 
z pośród innych posłów rozeznać można Franciszka 
Smolkę, ks. Czartoryskiego, i kilku innych.

—  Nakładem Macierzy polskiej wyszły nastę­
pujące publikacje :

Nr. 58 „Uczciwemu Bóg pomaga", powiastka z 
życia rzemieślnika przez Fr. Rawitę, cena 16 et.

Nr. 59 „Szczęście tylko w ojczyźnie", powieść 
przez I. A Łnkaszkiewicza, cena 20 ct.

Nr. 60 „Rady dla utrzymujących buhaje rozpło­
dowe j£* cena 10 ct.

Dział ekonomiczny.
S ta tu t  , ,T o w a r z y s tw a  tech n ik ó w  naf to w y c h  

w e Lw ow ie11, uchwalony przez grono pracowni­
ków na polu przem y-łu  naftowego, zatwierdziło 
namiestnictwo. Gelein Towarzystwa b ę d z ie : a) ze­
spolić jednostki, pracujące we wszystkich gałęziach 
przemysłu naftowt-go i wosku ziemnego, dla wza 
jemuego kształcenia się zaw odow ego ; b) wpływać 
na polepszenie społecznych stosunków techników 
naftowych i utrzymać łączność między nimi.

Członkiem tego Towarzystwa może zostać każ­
dy, używający nienagannej sławy i zajmujący się 
sprawam i, dotycząiem i którejkolwiek gałęzi g ó r­
nictwa i przemysłu naftowego. W pisowe wynosi 
2 złr., a wkładka roczna 6 złr. w. a. P ierwsze 
walne zgromadzenie odbędzie się w Jaśle  dnia 
11 czerwca b. r.

Kupony od obligaeyj pierwszorzędnych niższo- 
kraińskich kolei p ła tne  dnia 1 czerwca 1893 tu­
dzież później, a także w przyszłuści wylosowane 
takież obligacje, wypłacane będą aż do dalszego 
rozporządzenia od dnia płatności w V\ iedniu 
w głównej kasie c. k. generalnej dyrekcyi austr. 
kolei państwowych, F u n fh a u s ,  Schónbrunner- 
strasse 6, a mianowicie wypłacane będą kupony 
od złr. 5.000 po złr. 100, od złr. 1 .000 po złr. 
2 0 , od złr. 200 p 0 złr. 4.

Rewizya trasy  kolei lokalnej Szeparowce-De- 
latyii. którą zamierza budować konsoreyum. zło­
żone z dra Szczepana Grudzińskiego, br. Roma- 
szkana, S P *  S ieroszew skiego  i Szczepana Za­
krzewskiego, odbędzie się 5 czerwca b. r. w s ta ­
rostwie kołomyjkkiem, 6 Zaś czerwca w Dela- 
tyuie.

z targów zbożowych.

K raków , 26 maja.
Płacono za 100 kilogr. ne tto :

P s z e n i c a ................................................ .....
Ż y to .....................................  •
J ę c z m ie ń ................................................ .....
O w i e s ................................ ..........................
G r o c h ..................................................... .....
Tatarka............................ ■ ■ -
P r o s o ...........................................................
F a s o l a .................................... .....
 .............................................
Si » n u ..........................................   . . .
Słoma . . . .  . • •
Koniczyna na p a s z ę ................................
Ziemniaki za hektolitr . . . . - •
Jaja za kopę . t ,
Masła za garniec'
Spirytus na 95« TrJlesa za hektolitr '
Okowita na 80« Tralesa za hektolitr : .

^  r**! • Uczniowie III i IV kursu me. l ian ik i  wyż-
szą) S/. -o ły  p rz em y sło w e j  w c zas io  o.xkusyi  z łożyli  1 z ł r .  
25 ct. na „Szkołę ludową."

Repertoar teatru krakowskiego

W n i e d z i e l ę  28 maja: Szósty gościnny wy­
stęp Irfny Traputównei, artystki teatrów warszaw­
skich, P° raz 14-ty „Flirt" ,  komedya w 4 aktach 
Michała Bałuckiego.

W p o f l i  ‘ b i a ł e k  28 m a ja : Siódmy gościnny

od do
9 20 9-43
7-liO 7-90
<>-10 6-30
7 30 7-60

Ib-— 12—
7-— 8—
5 — f i -
8-— lO—

11- - 16—
—•— 3—

180

1-80
1-2‘i 1-35
3-50 4—

—■ — 77—
—'— 75o0

Spostrzeżenia meteorologiczne
(podług obserwatóryum krakowskiego), 

Kraków, dnia 27 maja.

Ciśnienie powietrza 
(zred. do 0)
Temperatura 

w stopniach Celsiusza 
Kii ruuek i moc wiatru 
(0 f  cisza, 10 buiza)

Wilgotność względna 
(w odsetkach)

Stan nieba 
0 pog !(■ zup pochm

wczorąj 
*?• 10 w.

dziś 
z. 6 rano

dziś 
g. 2 po’>

740 9 mm 740 4 mm 740 3 mm

+  12°,6 + 1 1 ° ,0 f l 5 ° , 5

W 1 NNW 1 E 1

93% 91% 78%

10 10 10

Telegramy „Nowej Reformy"

(Telegramy B iu ra  Korespondencyjnego).

Wiedeń, 27 maja. Dz:siaj w południe przyjął 
cesarz delegacyę węgierską, a potem delegację  
Rady państwa.

Wiedeń, 27 maja. P rezydent delegacyi w ęgier­
skiej hr. A ladar  A n d r a s s y  w przemówieniu 
swojem do cesarza wyraził na  początku zape­
wnienie niezłomnej wierności i przywiązania do 
osoby cesa rza ,  zaznaczył,  że okoliczności obecne 
są pom yślne dla załatwienia zadań delegacyi, a 
to skutkiem długiego dotychczasowego pokoju,
0 którego dalszem utrzymań u Wróżą korzystnie 
dobre znaki.

Za to należy się wdzięczność przedewszystkiem 
cnotom monarszym cesarza, przez które przy za 
chowaniu godności . interesów monarchii delega­
c je  mieć będą dogodny czas swoję czynność po ­
święcić wyłącznie uregulowaniu i rozwijaniu 
spraw wewnętrznych.

Przejęcie się zasadą konstytucyjną i troskliwość 
cesarza o dobro narodów znane także innym p a ń ­
stwom, i one też w zamiłowaniu pokoju przez 
cesarza upatrują  silną podporę rozwoju pokojo­
wego.

Te pomyślne okoliczności jednaK nie uw aln ia­
ją delegacyi węgierskiej od obowiązku z wielką 
do ofiar gotowością starać się o utrzymanie, a o 
ile domaga się tego mocarstwowe stanowisko, 
także o powiększenie sił zbrojnych. A u s tro -W ę­
gry  pow inny  być potężnein pań s tw em , stra­
sznym nieprzyjacielem i pożądanym sprzym ie­
rzeńcem.

Ofiarność delegacyi węgierskiej doznaje ograni­
czenia jedynie w baczeniu na in teres obywateli 
opodatkowanych.

N ies trudzona praca cesarza będzie wzorem dla 
delegacyi węgierskiej; ona też wznosi gorące 
modły do Boga W ęgrów, aby cesarza utrzymał 
w czerstwem zdrowiu aż po najdalsze grantóe 
ludzkiego żywota. (D lugotrwające okrzyki E ljen!)

Wiedeń, 27 maja. P rezydent a u s t r y a c k i e j  
delegacyi ks. W i 11 d i s e. h g r  a e t z w mowie 
swej do cesarza, złożył wyrazy najwyższej czci 
wraz z prośbą, aby cesarz raczył łaskawie i z ży­
czliwością spoglądać na poważną i odpowiedzial­
ną pracę delegacyi, która kierując się patryotycz- 
nem staraniem o utrzymanie i popieranie potęgi
1 znaczenia państwa, d o k ł a d n i e  i s t a r a  n- 
n i e badać będzie żądania dotyczące siły podat­
kowej ludności. Ludy Austryi z głębokiem prze- 
świadczauiein uznaią, że możność pokojowej 
działalności swoje mają do zawdzięczenia roztro­
pności i najszlachetniejszej pieczołowitości swego 
wielce ukochanego monarchy, który, jako serce 
pokoju Europy, z ojcowTską dobrocią, łagodną rę 
ką włada swemi w iernemi królestwami i k r a ­
jami.

Przemówienie k. W iudischgraetza kończy się 
wyrazami niezmiennej wierności i uległości, w 
których jednoczą się wszystkie, głęboko odczute 
życzenia „Niech Bóg zachowa, błogosławi i ch ro ­
ni naszego cesarza!"

N a przemówienia prezydentów  obu delegacyj 
dał cesarz nas tępującą jednobrzm iącą odpow iedź : 

„Z szezerem zadowoleniem p r z y jm u j  wasze 
zapewnienie wierności i uległości i wyrażam wam 
moje serdeczne podziękowanie.

„Zaledwie kilka miesięcy upłynęło od chwili,  
kiedy ostatnim razem byliście zgromadzeni do 
pracy delegacyjnej. Położenie polityczne nie do­
znało odtąd żadnej zmiany. Nasze bardzo życzli­
we stosunki z wszystkiemi państwam i trw ają da­
lej bez zmiany, tak jak ku powszechnej radości 
trwają bez nadwątlenia także inne dla dalszego 
utrzym ania pokoju pomyślne ukuliczności. Z innej 
strony położenie nie zmieniło się także i pod 
tyin względem, iż rząd mój dla zapewnienia po­
koju i pełnego pogotowia zbrojnego całej m onar­
chii, uważa za swój niewzruszony obowiązek p rze ­
prowadzić w zupełności dalsze systematyczne roz­
wijanie organizac ji  i pogotowia armii i m a ry n a r ­
ki wojennej.

„W  przedłożeniach, jakie w tej sprawie o trzy­
macie, adininistracya wojenna dokładała starań, 
aby wydatki na armię i m arynarkę wojenną u- 
trzymać w tych granicach, na jakie pozwala n a ­
sze finansowe położenie.. Te wydatki mają za cel 
rozwijanie i wzmocnienie sił zbrojnych, już p rzed  
laty uznane za niezbędnie po trzebne I wykony­
wane równom iernie we wszystkich gałęziach , 
przyczem przez wzgląd na to, aby bez wszelkie­
go naruszenia utrzymać równowagę w gospodar­
ce państwowej, postarano się rozłożyć je w spo­
sób odpowiedni na przyszłe lata.

„W  preliminarzu na rok 1894 zamieszczone 
uzasadnienie przedstawia panom normę na p rzy­
szłość ułożoną.

„W ydatki na adm inis tracją  Bośni i Hcrcego- 
w.ny pokryte będą także w tym roku z docho­
dów własnych tych krajów. Będąc przekonany, 
że panowie do przedłożonych zadań, ze znaną 
jednością i patryotycznym zapałem przystąpicie, 
życzę z pracy waszej jak  najwydatniejszych ow o­
ców".

Wiedeń, 27 maja. Przyjeeie delegacyj odbyło 
się w sali.  tajnych radców. Cesarza powiLauo i 
pożegnano okrzykami. Po przemówieniu Win- 
dischgraetza wniesiono trzykrotny okrzyk na 
cześć cesarza. Odpowiedź cesarza przyjęto ok la­
skami.

W  czasie cercie wyszczególnił cesarz bardzo 
wielu członków delegacyi. W  rozmowie z posłem 
Popowskim zauważył cesarz, że Popowski juz po 
raz trzeci jest referen tem  budżetu wojskowego. 
P rzy tem  dodał cesarz, że tym razem, stosownie 
do kilka razy wnoszonych rezolucyj w obu dele- 
gacyach, wiele pozycyj wydatków nadzwyczajnych 
wstawiono do zwyczajnych.

Delegaci polscy ubrani byli w bogate stroje na 
rodowe, inni delegowani mieli na sobie m undury  
wojskowe, lub tajnych radców, albo fraki.

Wiedeń, 27 maja. Nieustająca k o m i s j a  p o ­
d a t k o w a  odrzuciła w dyskusji  szczegółowej 
nad osobistym podatkiem dochodowym wniosek 
p. E orm anka , żeby od podatku wolną była tyl­
ko lista cywilna, a nie cały majątek cesarza 
rodziny cesarsŁ iej Przyjęto wniosek rządowy.

Wiedeń, 27 maja. W  komisyi węgierskiej de­
legacyi dla spraw  zagranicznych złoży Kaluoky 
expose o położeniu zagranicznem dnia 3 czerwca

Wiedeń, 27 maia. Dzisiaj przed południem od­
było się ostatnie p lenarne posiedzenie k o n g r e -  
s u f i l o l o g ó w .  Przyjęto na niem wśród okrzy­

ków i obiawów zadowolenia podziękowanie cesa­
rza niemieckiego, przesłane w odpowiedzi za o b ­
jawy życzliwości kongresu  dla niego.

Prof. C o n z e  z Berlinie złożył krótkie sp ra ­
wozdanie z obrad komisyi archeologicznej o nauce 
archeologii w gimuazyach.

J.>ko miejsce najbliższego kongresu w r. 1895 
jednogłośnie wyznaczono K o l o n i ę .  P rezesem  
przyszłego kongresu  wybrano prof. J a e g e r a  
z Kolonii, zastępcą jego prof. B u e c h e l e r a  
z Bonn.

Wiedeń 27 maja. Cesarz przyją ł wczoraj po 
połudińu Wekerlego na dłuższej audyencyi p ry ­
watnej.

Praga, 27 maja. Z powodu przybycia ubiega­
jącego się o m andat poselski do Rady państw a 
przywódcy Czechów w Libereu S c h a m a n k a. od­
były się wczoraj p r z jd dworcem kolejowym wy­
bryki uliczne. T łum y złożone przeważnie z cze­
skich studentów  przeciągały z sykiem przed tea 
trem niemieckim i usiłowały następnie podążyć 
przed mieszkanie R i e g e r a ,  dawnego przywódcy 
Staroczechów. Gdy je d n a k  polieya temu przeszko­
d z i ,  zwróciły się t łum y przed dom Narodnich  
Listów  wznosząc tu, jak i przed mieszkaniem 
posła H e r o l d a  grzmiące okrzyki Slava. Policji 
udało się w końcu z trudnością rozprószyć około 
dwutysięczne tłumy.

Na burzliwem młodoczeskiem zgromadzeniu 
przedwyborezem przemawiali Scham anek Gregr 
i \  aszary. Nastąpiły potem znowu demonstracye 
uliczne, wśród których aresztów ano czterech stu­
dentów i trzech rzemieślników

Budapeszt, 27 maja. W całym kraju spadły 
wielkie deszcze. Rosenberg  zalała rzeka Waga.

Rjeka, 27 maja. Na okręcie „Aurora" wybuchł 
pożar, który ugaszono. Szkody nieznaczne.

Bruksela, 27 maja. W  odpowiedzi na inter-  
pelacyę względem w y d a l e n i a  B a s i  f e  g o  
i L a m e n d i u a, minister sprawiedliwości oświad­
czył, iż rozporządzenie to tern się uzasadnia, że 
B a s l y  i L a m e n d i n  podburzali robotników 
francuskich przeciwko robotnikom belgijskim. 
Izba przyjęła 75 głosami przeciw 20 motywo­
wany porządek dzienny, aprobujący zarządzenie 
władz i oświadczenie m inistra  spraw iedliwośei.

Rzym , 27 maja. Izba poselska przyjęła 227 
głosami przeciw 72 m otywowany porządek dzien­
ny, zaakceptowany przez rząd i zawierający wy­
razy zaufania wobec oświadczeń rządu.

G i o l i t t i  b ron ił  rz.ądu przeciwko zarzutom, 
jakoby nie szanowano praw a zgromadzeń i nie­
prawidłowo postępowano przy wyborach, jakoteż 
przeciwko zarzutowi, jakoby rząd zanadto sch le­
biał' duchowieństwu.

Moskwa, 27 maja. Wczoraj odbyło się uroczy­
ste położenie kamienia węgielnego pod pomnik 
Aleksandra I I  w obecności pary carskiej, care­
wicza Mikołaja, wielu dostojuików i przy udzia­
le licznej publiczności.

Timowo, 27 maja. Sobranie przyjęło w dru- 
giem czytaniu zmianę konstytucyi. A rtykuł 28 o 
wyznaniu następcy tronu  uchwalono jednogłośnie 
bez rozprawy. Ju tro  nastąpi trzecie czytanie. 
Prawdopodobnie w poniedziałek zakończy się 
posiedzenie.

Kursa telegraficzne na giełdzie wiedeńskiej.
dnia 27 maja 1893 r

Zjednoczony d ług  w papierach . .
Zjednoczony dług w srebrze
Austryacka renta z ł o t a ........................
5 % austryacka re n ta  (marcowa) 
Akcye banku austro-węgierskiego .
Akcye k r e d y t o w e .....................................
Londyn .................................................
S r e b r o .................................................
20-to franków ki za sztukę . . . .
Dukaty a u s t ry a c k ie .....................................
Banknoty banku niemiec. za 100 m

Wiedeń d. 27 maja. Ruble 128*50. 
1 8 2 0  —  19 75 Spirytus 18 00 — . 
do — ■— . Pszenica 8 -32 Owies 7*00.

Kun w wal.
austr.

złr. Ct.

~ 9 7 ~ 9 0 “
97 60

117 30
96 30

985 —
335 —
123 70

9 80
5 85

60 37 Hf
Cena nafty 
Zyto 7*10

O d p o w i e d z i a l n y  R e d a k t o r ;  

J ó z e f  Ł o k i e t e k .  

W y d a w c a :  D r .  L e s ł a w  B o r o ń s k i .

Rubryka „Nadesłane" nie oochodzt od Redak- 
cyi, która tei żadnej odpowiedzialności za oią 
nie przyjmuje.

WILHELM FENZ
w Krakowie

poleca swoje składy i wystawę
na pierwszem piętrze. 925 27 0

Lalki od 30 centów do złr. 20.
Tapety naśladujące brokat.
Jedwab do pran ia  filo-fioss.

Dr. Stefan Skrzyński
ordynuje jak dawniej w bieżgcym sezonie

w Ci e p l i c a c h  Czeskich (Schondiu 
Teplitz) w domu „ViIla-Polonia“.

(853  4 7)

Dr. Rościszewski
b. asystent prof. Rydygiera

będzie ordynował przez sezon kąpielowy
1008 w  Iwoniczu. 5 5

N A D E S Ł A N E

„Hołd Lirnikowi Mazowieckiemu".
Pod takim tytułem wyjdzie z druku nazajutrz 

po uroczystości złożenia zwłok ś. p Teofila Le­
nartowicza w Grobie Zasłużonych n a Skałce w 
Krakowie, książka pamiątkowa. —  T reść :  P o r tre t  
i życiorys poety. —  Pogląd na wartość Jego  dzieł 
i pieśni, pióra znakomitego k ry t jk a  literatury  dr. 
Adam a Bełcikowskiego. — Ostatnie chwile we 
Florencyi. —  Bibliografia dzieł poety. —  Dokła­
dny opis uroczystości.  — Wszelkie rnowy, na uro­
czystości tej wygłoszone. —  Spis osób, zaimują- 
cych się urządzeniem narodowego hołdu dla p o ­
ety. — Wykaz deputacyj, delegatów, wieńców 
i t. d.

Zamówienia miejscowe, oraz przedpłatę  z p ro ­
w incji  i zagranicy przyjmuje

Księgarnia Gebethnera i Spółki
w  Krakowie.

Cena egzem plarza  oznaczona na 50 centów, po 
wyjściu książki będzie podwyższoną.

Dr. Franciszek Michalik
ordynuje 

jak w sezonie ubiegłym

w  K r y n i c y ,  w i l l a  „ B i a ł a  R ó i a “ .
____________ (1041 5 f )  ___________

r i .  P n m n r o k i  le^arz chorób kobiecych 7. Pu- 
U l i  r U I I I U l u M  znania, były a s y s t e n t  kliniki 
A. Mastina w Berlinie i prof. Grawilza w &Tj iii. 1 
praktykuje podczas sezonu letniego od 28 maja 

do 1 września w  L a n d e c k ,  n a  Ś l ą s k u ,  
i 139 3 3

z m i a n a  p o m i e s z k a n i a .
Lekarz chorób kobiet i akuszer

Dr. Zygm unt Ashkenazy
zamieszka z dniem 1 czerwca b. r. w KRYNICY 

w  domu pod Rybą. i i 4t; 7 7

F a r b y  o l e j n e
pendzie, płótna, płyr.y, palety etc etc. 

w Handlu papierowo-galanteryjnym
KAZIMIERZA BAUMA

w Krakowie, Rynek główny A. B.
( d a w n i e j  F .  B z u k l e  w  I c  z l .

1282 Filia w  Rzeszow ie. 1 4

0 0 9 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0
^  P i e k a r n i a  p a r o w a  9  

W PODGÓRZU i

T e l e f o n  W r .  7 3 .

GUSTAWA BARUCHA o
wypieka O

czysto żytni 8
w  bochenkach ważących 2 i 3 O  

kilogram y. O
o
O

O Zarząd piekarni parowej Gustawa Ba- o  
O  rucha w Podgórzu podaje uiniejszein do Q  
Q  wiadomości, iż czyniąc zadosyć tyczeniem Q  

P. T. odbiorców wypiekać będzie ort 1 r »  
kwietnia 1893 zacząwszy dw u gatunki T  
chleba czysto żytniego tUJlsny i ciemny) W  
w bochenkach po 22 i 33 ct.. O

W  Krakowie u trzym ują na składzie O  
obydwa gatunki chleba żytniego wszystkie O  
ajeneye piekarni parowej. W  Bochni u 0 % 
Gustawa Rosenberga, w Wadowicach u 
Teofila Kluka, w Tarnow ie  u Tadeusza a z  
Scharffa, w Rzeszowie u M. E. F inka i O  
Jozefa H ornunga,  w P rzem yślu  u T. Cle- O  
ślińskiego, u F .  Joach im sm ana w Wie- Q  
liczce, we Lwowie u Adolfa S tóndachera g  
P lac Beiuadyński 1. 17, w Chrzanowie ^  
u R. K uhnre icha ul. Kolejowa, w Suchej j r  
u E dw arda  Krupki. O

227 36 104 O
OOOOOOOOOOOOO

Zarząd główny Tow, „Szkoły ludowej"
ogłasza

że na  członków Tow arzystw a zapisywać się m o­
żna u wszystkich członków Zarządu głównego, 

Rady nadzorczej i Sądu rozjemczego, oraz
1) W  biurze Zarządu głównego, ul. Sienna, 

L. 7, I I  piętro.
2) U p. Gralewskiej,  ul, Szczepańska (gdzie 

apteka F .  Gralewskiego).

Hj Wszelkie papiery wartościowe m
J baukuul/ zagpraaiezne W

i  A
■j kapnie i sprzedaje U 1

pod D«Jhorzy«tDlej8zemi warunkami! W

Kantor wymiany g
filii 0 . k. uprz. galio.

| Banku hipotecznego
ijt w Krakowie, Rynek, I. 30. R S

Zlecenia z prowincyi uskutecznia  ,  a 
się odw rotną pocztą b ę i  d e l i c z e a l a  j T

Dom bankowy i kantor wywiany JAKÓBA HOCHSTIMA
K n i k l W i  B y m a k  y M m y ,  I t a l a  A — M ,

kapuje i sprzedaje p o d  ■ ą j k u n y k t w i e j u e n i  w e n u t k a m i  krajowe i lagruuezne papiery, akcye, 
listy zastaw ia, ln y , s t f t t y . wymian a WBMUrie kapany, wylosowane papiery. — Zlecania z n owmcyi 

uskutecznia odwret % poesU doTsienia



4 Nr. 120. N O W A  R E F O R M A . Kraków 28 Maja 1893.
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A n t o n i e g o  M i n k i e w i c z a Pierwsza polska Fabryka Rękawiczek Poleca wielki wybór najlepszych i najmodniejszych r ł * k a « i c * « k ,  s z e l e k ,

Kraków, ul. Mostowa, L. 4, ul. Grodzka, L. 31, bandaiy d>ń,‘ 2J3 20

MiGAZYN MEBLI i PRACOWNIA TAPICERSKA
S T E F A N A  I G I  .IC K IE G O

przeniesioną zo sta ła  z ul. Jana na ulicę S ław ko w ską  
pod L. 10 , w Krakow ie, v is-& -v is Grand Hotelu.
Polecając obfity swój skład m eb li, oraz w elki wybór najnowszych raateryj 

do pokrycia, podejmuję się robór w zakres tapicerstwa wchodzących. Zlecenia, 
m nie powierzone, wykonuję najsumienniej i po cenach przystępnych.
1165 2 6 Z uszanowaniem S t e f a n  X s l l c l £ : l .

w Towarzystwo Zaliczkowe w M o w ie  y
p r z y  wl\ S ze w sk ie j, L . 1 6 ,  przyjmuje w

pj wkładki oszczędności [•;W | w  w i w u w i
W,i p łac i odsetk i od dn ia  złożen ia  «lo dn ia  pod- ^  
Wi n ies ien ia  k ap ita ła  po 4=7* %• 0,1 P  K0 ^r n iesienia kap ita ła  po 4%"/o. 84 22 52 W

Amerykański młyn
ubok Dąbrowy w Ragiennicai.h w obwo­
dzie Tarnowskim , dobrze urządzony i 
z s'ałą w dną s ;ł j ,  z dobrym i bliskim 
dojazdem . jes t  do sp rzed an ia  albo 
do w yd z ie rżaw ien ia . —  Bliższa 
wiadomość u A . Schm idt u , ul. Flo- 
1200 ryańska. 44 ,  w Krakowie. 4 4

F Stefan 
IDewowski

Spiomon

WFSjHUMBIAWICFSnach atlcn
Stktioheh

\njjORD und
SudRussIan.’

W ioa w ęg ierskie
n a t u r a l n e  . z własnych winnic , wysyła od 

25 litrów poosąwszy 
S z c z r p a n o w & k i  Z s ) " m o i . d  , B a d a *  

p e s t ,  S o r o k s d r l - u U  a  1 6 .
Ceun:ki na żądanie darmo — Korespondencya 

w języku polskim. 1118 8 60

Stein Dewoniski
Międzynarodowa spedycya i zbiorowe ładunki

Wiedeń, I., He lferstorferstrasse  4.

Najszybsze ładow anie. 
N ajtańsza ta ry fa  frachtow a. 

Najwyższe refakcye.
P row izya za stręczenie (stręczycielom ).

(W ła sn e  sp e c ja ln e  wagony o w ielk ich  przestrzeniach do ładowania dla zbiorowych usług  do Galicyi i Bukowmy).

655 11 0

FEBRA.

Fundusz gw arancyjny dw adzieścia i dwa m ilionów koron.
Ubezpieczenia ud szkód ogniowych, na życie ludzkie, od szkód 

wynikłych z transportu, od nieszczęśliwych wypadków, od szkód wy­
nikłych ze stłuczenia szyb. 1222 2 3

Wszelkich objaśnień udziela i wińoski ubezpieczenia przyjmuje

Główna Agencya w Krakowie, ui. Poselska, L. 9, Wora Nr. 153.

w Galicyi nal Popradem stacya pocztowa, telegraf w miejscu.
NajsMjaa szczawa Mazista, skuteczni y ciionbach Merach i anemii;

Pora kąpielowa trwa od I czerwca do końca września. 1176 4 10 
Kąpiele borow inow e, żelaziste, hydropatyczne i popradow e.

U / n H o  7 ' i n i a c ł n U f e l # a  iUHjduje s ię  w a  w s z j s t k i c h  w ie lk i  h 
Ww U U < a  t a  y i C d I U W d a a  s k ł a d a c h  w ód m i n e r a ln y c h .

F H A M € I § Z £ K  C U Ż T D Ł O
w  K r a k o w i e ,  S u k i e n n i c e ,  X * .  2 7 ,

p leca obficie zaopatrzony

sk ła d  sakna, kortów , kam garuńw  i  szew iotów
z pierwszorzędnych fabrys tik  krajowych jak i zagranicznych począwszy od złr. I < 0 metr, oraz

m atery j p ikow ych  i  jedw abnych  na kam ize lk i,
tudzież

na mundury urzędowe, wojskowe, do konnej jazdy i liberyjne.
Również ma na składzie 9- 0 10 0

m a te ry e  n a  dam sKie o k ry c ia  i p rz y b o ry  k raw ieck ie .

Bez użycia środków lekarskich gub ię  
« r  j u p o r c z y  w s z ą  f e b r ę .  1201 4 5 

Wiadomość w Fabryce krawatów „Ja­
nina", Rynek, obok Banku galicyjskiego.

Z
i

P a rk  K ra k o w sk i.
lVe środę sobotę i niedzielę

przy spizyjającej pogodzie

ikoncert mozyki wojskowej
Restauracja we własuym zarządzie.

Magazyn obuwia

Pomimo wszeohstronnego rozwoju chemii kosmetycznej i niezliczonych przetworów na tern polu, 
żadnemu z nich nie udało się usunąć starego, bo od 30 lat istniejącego środka, którym jest

Dr. Fryd. Lengiefa H i t I N i l  l l l  b r z o z o w y
dowodzi to więc prawdziwej wartości tego środka upiększającego , wprost przez naturę samą nam danego. 
Balsam brzozowj Dra Pryd Lengiela badał wydział medyczny cesar. rosyjskiego ministeryum , a prof Dr. 
med. Raspi, prokurator uniwersytetu w Wiedniu i profesor Pyefluch w Londynie i w. i szczególnie go za­
lecają. Balsam ten uzyskuje się za pomocą postępowania chemicznego, które od lat 30 nie uległo ż a d e j 
zmianie, nadaje mn własność usuwania starego naskórka, w miejsce ktorego powstije naskórek aowy, od­
znaczający się młodzieńczą świeżością, niemniej gubi też bezpowrotnie w.zeikle nieczystości skóry, plamy, 
piegi i zaczerwienienia, wygładza zmarszczki i piegi po ospie, nadając skórze niezrównaną gładkość, świeży 
i ożywiony koloryt. — Cena Balsamu brzozowego 1 z l r .  5 0  e* . za dzbanuszek.

Pęce, Łtóre po użyciu Balsamu brzozowego zyskują nadzwyczajne delikatność, Konserwuje się nadal 
za pom >cą D r a  L E N G I E L A  O P O - C R E M E ,  doza 0 0  c t . ,  i D r a  L E N G I E L A »E D £ A
BENZOE, za sztukę 00 i 35 centów.

Do nabycia w każdej większej aptece, mianowicie : we Lwowie u Z. Ruokera, w Krakowie u Wik­
tora Redyka, w Czernlowcach u Golichowskiego nast. Mahl apt., w Tarnowie u Maurycego Adlera w Biel­
sku u Alfreda Blumenthala i w drogueryi A. Haas. 6^20 0

M a ry i D ordziko w skiej
p o d  k i e r o w n i c t w e m

w Krakowie 
u l. św . J a n a , 4  (2 dom od A-B),

poleca
o bu w ie  m ęsk ie  od  3 - 5 0  z lr. 
o b u w ie  d a m sk ie  od  3 - 2 4  z lr .

Zam ówienia wykonywa p u n k tu a ln e  z 
najlepszego materyału  i w najkrótszym 
czasie. 1031 9 0
Magazyn obficie zaopatrzony w 

gotowe obuw ie.

ZATWARDZENIU
,e po biega się i leczy przez 

użycie
Pigułek roślinnych Cauvaina.

Marat iatfosj Kolei roMczycó
w  f e r a k o w i e ,  u l i c a  P i j a r s k a ,  l i .  4 ,

utrzymuje na składzie

Cacao A. D riessen
które smakiem i rozpuszczalnością przewyższa 

wszystkie dotąd znaoe. 991 13 i4  
C e n y  J a k  n a j n i ż s z e .  

O d s p r z e d a j ą c y m  10%  r a b a t u .

S O O O C
H A N D E L

Edwarda Fuchsa w Krakowie
założony w roku 1811 td

poleca swój skład towarów kolonialnych, win węgierskich, au- 
stryackich, reńskich, francuskich, oraz oryginalnych szampan- ~ " 
skich, likierów nolenaerskich, koniaków, rumów, araków, wódek 
prawdziwych gdańskich i łańcuckich, serów krajowych i za 
granicznych, kawioru astrachańskiego, marynat, wędlin i wszel­

k ic h  w zakres handlu korzennego i delikatesów wchodzących 
przedmiotów po cen ach  u m ia rk o w an y ch .

P o r t e r  a n g i e l s k i
firmy Barclay Perki os & Cu w 7i i 7? butelkach.

P i w o  P i l z n e ń s k i e  274,926
b r o w a r u  m l e a z o z a ń s k l e g o .

:xxixxxxxx)OCixxxxxxxxx2
Control-No.

o  - 0 5 5
Wartość 50 ci.B o n .

_______________ Ten  bon p rzy :<ęty będzie p izez  nas _______________
przy zamówieu u poczt, pakietu  Carboliceum  za 10 cn t , a przy zam ów ieniu  | 

100 klg. Carbolienum za 50 ct.

M. Barthel & Co., Wien, X.

O f ln  R T r n u b ó i y  w 3 godzinach dzien- 
L U U J nie za p iśm ienną  i ręczną robotę 
w a  iuu można zarobić. — J o l y ,  17, 
Q u a i B o n rb o u , P a r ls . 1087 4 5

Powozik lekki, półkryty
w o lan t są do sp rzed an ia  przy 

ulicy Wielopole, L  3. 1202 3 6

Biuro Swiderskiego w Taknowie
po leca  do b o ro w ą 153 4 t

slnżbę żeń ską i m ęską.
D o sprzedania

< 3  f  i  c  y  n  a
na zburzenie przeznaczona, na ul.

Studenckiej, L. 13. 1254 2 2

Przepisywane prze* lekarzy fraaenskieh i za 
granicznych od lat 30-tu zawsze z wielkiem po 
wodzeniem, ponieważ składają się wyłącznie 1 
roślin, nie sprawiają rżnięcia ani kolek i mogą 
się używać jako środek orzeźwiający, oczyszcza­
jący krew lub sprawia ący przeczyszczenie Me 
oda użycia w polskim języku. Wymagać należy, 

aby pigułki Cauvaina znajdowały się we flakon! 
kaeh włożonyc. w pudełeczka kartonowe i aby na 
Każdej pigułce znajdował się napis G a n r a i u .

W Paryżu w apteoe pana Dehaut, rue 
Fanb St. Denis, 147.

Dostać można w Krakowie w aptekach pp.
Redyka / .  Trauczyńskiego i K. Wiszmew 

sbiogo ; we Lwowie w aptece pp. Ruokera 1 u 
Kaliksta Krzyżanowskiego ; w Poznaniu w apt 
Dra MauMawicza; wBrodaoh w aptece p. Koj- 
laka i Fianzoea: w Czernlewoaoh w aptece - 
G-iinbowskiśŁo. 292 123 0

M o ż n a  n a b y ć  p r z e z  k a ż d ią  k s l ę -  
g a r n i e  o iszczególnione nagrodą, cylko co 
w 27 nakładzie wydane pismo radey med.

Dra Mullera o 1655 48 62

zaburzeniach w układzie ner­
wowym i sexualnym.

Op aoon przesyłki, w kopercie za nadesła­
li em 60 ot. w markach pocztowych.

E d w a rd  B e n d t ,  Braunschweig.

P r e m i o w a n a  n a  c z e s k im i  k r a j o w e j  
w y s ta w i e  w  P r a  l z e  I2t> 131 0

Jana Skorkovsky’ego

Fabryka s i n a  i ntiraa
w H um poletz

poleca Wysokiej Szlachcie i P . T. Publiczności 
swój o b i l t y  s k ł a d  najświeższej mody m a *  
l e r y j  n a  s u r d a C y ,  s p o d n i e  i  c a ł e  

n b r a n i a  na sezou jesienny i zimowy 
łbiór wzorów orzesyłi n ijohętnlej opłatole.

P r a w n i e  o c h r o n i o n e .  
P o d r o b i e n i e  w z h t o n i o n e .

J e i t  w i e l u  f a b r y k a n t ó w
któizy polecają Carbolineum jako środek ochronny irzeeiw robactwu wszelkiego rodzaju, gniciu I 
i psuciu się drzewc, grzybowi w mieszkaniach i marach, wilgoci w ścianach itp., jedyuie tylko I

oryginalne Carboiineum wszystkie te zalety posiada. I 
jakich w takim środku ochronnym szukamy. Zarazem | 
pozostawia takowe piękną orzechową barwę na przed 
miotach z drzewa i czyni je 3 do 4 razy trwalszymi. I 

Prospekt natychmiast.
I T a  t ż r ł a  ezyn‘ odbiorców stałymi. — 5 kilogramowy pakiet poezto-
■ K l C l a i L i d i  L ł KJOi Wy 1 ztr. 30 centów. 843 7 101

j fT  M a ły  w y d a t e k  — k o r z y ś ć  t y s i ą c  r a z y  w i ę k s z a .  'M B
U i c i m e  I l i J a r t h e i  J  €o., W ien , X .

i psuciu się ur/iuw;*, grz)uuvti w

B a r t l i e l a

J
| t  jg k  D V  ■CT na Szląsku austryaukim (Ernsdorf) Z a k ł a d  b y d r o -

M ii p a t y c z n y  1 ż ę i y c z n y .  I zdrowisko klimatyczne.1/ .. „w „r. A A 1 A lr ł C1TA n  1 _   ‘  1 4J     _ _ 1 I .n  I .. -5   .m W W . .pMDJZ UŁIJ - j  /  - i-1/uiunioou aumoiijoo JU.
. uracya elekirycze., mięsień, m, mlekiem, k c z o u  o d  I  i n n j a  u o  3 0  w r z e S n i a .  
Lekarz: !>/■• K d u i. K o w a lsk i.  — Poczta telegraf, stacya kolei żelaznej.

Wyjiiśui-uia i broszury przesy a I n s p e k c y a  Z a k ł a d u ,  828 5 10

H a n z  ft § p .
Odlewarnia żelaza i akcyjne Towarzystwo fabryki machin,

Budapeszt i L E O B E B S D O R F  pod W iedniem .
V l l 1 * ł l l n  V  zastosowane do m iejsow ych stosunków ze ścisłem regulowaniom 
- B - M *  " * * l  j 0 ,je moj Qa z m j^iększem  wyzyskaniem siły wodnej.

ł n Ż u d i i i  m n l n n m n  z wslcami z twardej leizny dla
^  h u s j o n a  a lw U W  C młynarstwa więk. i mniejszego

różne machiny młynarskie i urządzenie całych młynów, łuskacze.
R o z d r a b n ia c ie :  m ł jn u i  k u lis t e  eystemn Grussona, ł a p a c z e ,  w a lc e ,

s tęp y  i t. p. 1021 8 10

I
Urządzenia elektrycznego oświetleniawedle zaaDego , atew mu przeniesienia z od­
dali i e l e k t r y c z n e  p r z e n i e s i e ń . ^  s i ł y ,  umoźebniające korzystne wyzyskiwa- j

nie sił wodnych z oddalenia.
M achiny do w yrobu  pap ieru  i celulozy. " H g  

G łó w n e  z a s t ę p s t w o  r a a  P a w e ł  E n g e l  w  W i e d n i u ,  IX /1 , Wasagasjs ,3!.

A A specyalne glicerynowe
wyroby.

Od czasu sw rgi wynalezienia, dokonanego przez F .  A . H a r g a  znaj lują się w użyciu 
J e j  C e s a r s k i e j  M o ś c i  R la U a ń a ie J s z e J  P r n i  i innych członków Najwyższego 
Domu cesarskiego i wiem innych książąt, polecane przez P r o f .  b r .  C i e b ig a ,  P r o f .  
T . H e b r a ,  v .  Z e i s s l ,  R a d c ę  d w o r u  v . 8  h e r z e r  i tp , pizez nadwornego den­

tystę T h o u i a s a  w Wieduiu, M e i s t e r a  w Uoeie itp.
M y d ło  g l i c e r y n o w e  w papierze, pudełk-ieh, tabliczkach i kawałkach — M y d ło  
m ł o d o w o - g l i c e r y n t  u w kartonie. -  M y d ło  g l i c e r y n o w e  p ł y n n e  we fla­
konach. — M y d ło  k a r b o i o w o - g l i c e r y o o w e  t o a l e t o w e .  — M y d ło  g l i c e ­
r y n o w e  E u c a l y p t n s .  — C t ly c o b i a s lo l  (środdk na porost włosów,. — P o m a ­
d a  g l i c e r y u o v »  c b i n . n a ,  — G l i c e r i n - C r ć m e .  — G l i c e r y n a  t o a l e t o -  
w a  itp M y d ł o  L y s o l  i  t o a l e t o w e  C y s o l - g l i c e r .  M y d ło  ś m i e t a n k o w e .

f i i L U D O Y T 105 6 10
pasta do zębów, zbadana przez władze lekarskie,

IT. A . $arg*4  S o lin  •&. C ie ., k. U. k. Hollieferanten in W ie n .
Do nabycia w aptekach, składach aptecznych i kosmetycznych. Ó

1120 7 0
4• yłączny skład dla Gdlijy:, Loiómeryi i VViełkioęo K sęstw i Kra ro vs'iieg i

oryginalnych pługów, siewników i innych wyrobów
M C K A  w Piagwitz pod Upskie.n

znajduje się tylko w ©  L w o w i e  p r z y  u l .  J a g i e l l o ń s k i e j  , 1 3 .  
Orvg'nalne części i kładowe zaw > :e w zapasie. — Katalogi na żądanie gratis i franko.

C. k. ^  uprzyw.

Pierwsza styryjsko-polska

F A B R Y K A  H A R M O R Y T U
w  K r a k o w ie ,  Z w ie r z y n ie c ,  L . 4-0,

wyrabia

% dachówki, posadzki, schody, pomniki,
I oraz p ł y t y  d o  s j o ł ó w , k o n s o l i ,  I n s t e r ,  k o m i n k ó w ,  s to l i k ó w  n o ­

c n y  c l i ,  u m y w a l n i ,  również i do w y k ł a d a n i a  ś c i a n ,  s n i i t ó w  itp. K o -  
m i n k i ,  p a r a p e t y  do okien, p r o t l i e  , p o s t u m e n t y  d o  z e g a r ó w ,  k a ­

p i t e l e ,  t l l a r y  i t. p prze lmioty w z a k r e s  k a m i e n i a r s t w a  wchodzące.
P o c i  w z g l ę d e m  j c o l o r ó w ,  t w a r d o ś o l  1  p o ­

ł y s k u  w znpełnośct naśladujące wszelki uaturalnj : u a r i u U r .  p o r f i r ,  J a s p i s ,  
G r a n i t ,  o n y x ,  m a l a c h i t ,  l a p i s  l a u z u i i  i t. p., p o  c e n a c h  n i e p o r t i  - 
w n a i i^ e  t a ń s z y c h  od prawdziwych kamieni. 7c3 i5 72

- o

«
«

k u r m n /n  Od dawien dawna te swej dobroci i zapachu znana prawdziwa
PIH] H E R B A T A  R O S Y J S K A

■- w  h a n d l u  52 87 104

W .  A D żI H O W I C Z A
w  B r o d a o ł i

funt bardzo dobrej . .................................................
funt najlepszej w oryginalnem opakowaniu . . . .  
funt .Im perial" cesarskiej w oryginalnem opakowaniu 
funt wysiewków z herbat kwiatowych, najlepsza . .
K a w a  lepsza od wszyst. „Slrlnszów" franco 5 kilo

złi. 1,40 
złr. 2.50 
złr. 3.50 
złr. 1.Ż0 
złr. 9.50

A)
R>
IM

00

Pierwsza c. k. anstr. węg. wył. uprz.

a s a d o w y c h  f a r b
Iryta KAROLI KRONSTEINERA, Wien, III, Haigtsta 120,

■w w ła s n y m  d o m /u , 
odszcrególniona złotemi medalami. Dostawoa arcyksiążęcych i książęcych zarzjdów 
dóbr, c. k wojskowych zarządów magazynów zaopatrzenia, wszysikica kuiei, to­
warzystw przemysłowych, górniczych i hutniczych, wielkiej Jiczby 

przedsiębiorstw, przedsiębiorców budowy i budowniczych, jak również wielu 
właścicieli fabryk i domów. — Tych l»rb używa się Jo pociągauia budynków, są w 40 ró 
żnyoh wzorach od 16 cnt. za kilo wyżej, rozpuszczalne w wapnie, zupełnie równające się 

olejnemu pociąganiu. — Wzory I sposób użycia darmo I opiatnie. 725 9 0

Fabryka maszyn i odlewarnia żelaza
pod flrmą 751 10

M .  P e t e r s e i m
w K ra k o w ie

poleca ze sw oich w yrobow
pompy żeUzne wszelkiego ro
dzajo do domowego i gospidarskie-
go użytku, poruszane ręcznie lub za 
pomocą pary. Sikawki ognio­
we ,  różnej wielkości, najlepszej 
konstrukcyi, przez Wysoki Wydział 
I raj .wy polecane jako najpraktycz­
niejsze. Maszyny rclnscze ua 
sez n. Odlewy żelazne oudon lane ,  jak słupy, balaski, 
balkony, zamkuięoia kanałowe, ławki ogrodowe itp., po eena< b  

nader przystępnych' Telefon Nr. 80

W ystaw a nieustająca
M ,  rnmM i t u

Związku stolarzy krakowskich
p r z y  u l i c y  F lo r y  a  ń s k ie j , w  p o b l iż u  b r a m y , L . 3 7 ,

p o l e c a

Wielki wybór mebli własnego wyrobu do salonów, pokoi sypialnych 
i jadalnych, budoarów, gabinetów, bibliotek itp.

Podejmujemy się wszelkich u rz ą d z e ń  ■ »a r t a m e n tó w  od n a jw y k w in t n ie j ­
szych  d o  z u p e łn ie  s k ro m n y c h  n m e b lo w a ń , również przyjmuje się wszelkie za­
mówienia i reparacre ua roboty stolarskie, tapicerskie i tokarskie.

P o k r y c i a  m e b lo w e  z fabryk krajowych i zagranicznych. Wielki wybór m e b li  
b a m b u s o w y c h  z pierwpzej krajowej labryki w Wiśniczu, wyłą jznie tylko u nas na składzie. 

Wszelkie wyroby m e b li  g ię ty c h  w y p la ta n y c h  również fabrykacyi tutejsze!.
Przez powiększenie obecnej Wystawy, składającej się z parteru i pierwszego piętra, ma-.Att itittKAi- m.Li: i ___ui* „.A iriiraflŻnin A______l  a._ i_ l _ _gZ©!fcmy duży wybór mebli i umeblowań zupełnie wykoóozouyoh, tak, że wszeliie zamówione rzeczy 

na czas oznaczony dostarczone byc mogą.
Za dokładne wykonanie udziela się gwarancyę.

O e » y  n a c ł e r  p r z y s t ę p n e .
Ciesząc się już dotąd lieznemi uzuaniami ze strony Szanownej Publiczności, polecamy się 

mamy nadzieję, iż nadal P- T. Publiczność poprze nasze usiłowania.
76 24 0 Zarząd.

( j ^ O O O O ^ O - O H H O - o + e  i = - € > € X ^  

W ain e  na sezon w iosenny I letni. A

ł B r a c i a  M .  L s k o v i t s c h J  q
Posiadacze kilku medali i składów we wszystkich stclicach w Europie. 

Głłowny skłatl d la  H a lic k i:

W
Nowy i Największy

H y ń ó  ił
Ł .  1 2 . K r a k o w i e  Ry^ e1V Ł’

N a k ł a d  U b i o r o n  »
polecają Szan. Publiczności w ł a s n e g o  w y r o h n  u  h i  o r ł  d l a  t u ę ż

^  c z y z n ,  c h ł o p c w  i d * i e c i  '■ — -  ’ -  ;~p -r
» w I r w u u  u w'  ” , . —
ęozeuiam dobry®*1 m ater^  i nsjmo-. ..la i to n  a n hdniejszego rroju po zadziwiająco tanl®*1 cenach.

Zamówienia według miary będą punktualnie wyk°nftn®) ® n,e°dpowiedDi 
towar będzie napowrót przyjęty.

l l r a o l o  » * •  I * < ? o v i t « o h .
Centralny skład w Wiedniu, IX., Galerigasse 4.

Cllówny - kład dia Rumuni i :  ast,
^  „Cheva'.ier de Mode“ Strada Cova.-i N o Ź u ..Baia5 dto, B“umame‘ Strada 
tm Selari, Nro 7, itp. Składy w kdku głównych miastach.

Główny skład dla
Palais Roya) Piirst Miahael-Slrisse. ó, ,  Hazar de France ftp, ,sKła3y ty]ko 

w  KragnJ«va**-i 1 ńoreiaeu.
B h a p o r t  d o  w * * y B t Ł t o l : I  mm H j

TAJNIE CENY. 67; 21 24 j f
k
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Kralów, 28 Maja 18 3 U W A K  Jfi Ę O K  M  A .

., 000000000000000009

IWONICZ
ZatM  Z d n p io -k iit ta r  i U iu tn z n .

Szczawy alkaliczno-słone, jodo-bromowe,

o
o
o
o
oskuteczno w chorobach skrofulicznych, skórnych, sytllitycznych, 

reumatyzmie, nieżytach błon śluzowych, zapaleniach stawów, \ /  
okostnej i w rozlicznych chorobach kobiecych. Q

K ą p ie l*  pe łne  jodow e  w  trzech b u d y n k a c h  la z iebn ych , A  
bo ro w in o w e , ig liw io w e , tuszow e, basenow e rzeczne. K ą >  \ /  

p ie le  lo k a ln e  w sze lk iego  rod za ju .
I n b a l a c y e ,  m l u k o ,  ż ę t y o a ,  k e f i r . 0

Lekarze o r d y n u ą o y :  Dr. KI. Dębicki, lekarz zakDdu, Prof. Dr. ł \  
Łukasiewicz, D r. Kaź. Kaden, Dr. Rościszewski ( o p e r a tu )  \ J

Zakład gimnastyczny pod kierunkiem specyaiisty. Q
Połeżenie zakładu urocze wśród lasów szpilkowych , powietrze gór-  

sk ie  wzmacniaj ce, wolne od pyłu i organiczaych zanierzyszcień. Rozległe \ J  
spacery w lasach. O irdica malownicza i zajmująca. Oświetlenie e lektryczne.  / \  
Znakomita orkiestra. V

P o ra  lecznicza od 2 0  m aja do kodca września. O
W czasie do 20 czerwca i po 20 sierpnia mieszkania znacznie tańsze. Q

Zamówienia załatwia J 149 5 20
D y r e k o y a .

8)00000000000000

Jaszczurówka
w Tatrach obok Zakopanego.

J o i f i a  cieplica w ziarnach polskich, w praczem p o t e m  i M  lasów.
Zalecona przez kraj. Tow. lekarskie, j a k o  w y b o rn e  m i e j s c e  p o b y to ,  k l im a t y o /.-

ne i lecznicze.
Odzaaczona z r r  h r n y m  m e d a l  »m  na VI Zje ź łzie lekarzy i przyrodni ów za 

wzorowe urządzenie kąpieli w basenach.
W r. b. urządzono na nowo pokoje mieszkalne z wszelkim komfortem w ce ach 

przystępnych (za pokój od 13— 24 złr. miesięcznie)
Wyborna I tania restauracya (obiady z 4 potraw w abonamencie po 85 et.), z wspaniałą salą

ba'ową, czytelnią i t. p.
W s z e lk ie  w y g p d y , p rz e ś l ic z n e  s p a c e ry , s w o b o d a  w ie js k a .

Stała i regularna komunikacya z Zakopanem po wybornej szosie.
- T a ksy  k u ra c y jn e j n ie  m a !  1086 5 10

Z a k ł a d  o t w a r t y  o d  15 o z e r w o a  d o  15 w r z e ś n i a .  
Wszelkie zgłoszenia przyjmuje i wyjaśnień udziela

Zarząd o. p. Poronin.

K w izd y  p ły n  p r z y w r o tc z y
w oda do m ycia koni.

O e n a  f l a s z k i  1  z ł r .  4 = 0  o n t .

Od 30 lat w ta jn iach  dworskich i w większych stajniach woj­
skowych i cywilnych w lżyoni i Ha wzmocnienia przed i  przy­
wrócenia s ił po wielkich trudach, w zwichnięciach, naowi- 
chnięciacu, stwardnieniu ścięgien itp., aBposabia konia do znako­

mitych nsłng.

D o n a b y c i a  
i d ru gu e ry ach

w a p t e k a c h
A u s t r o - W ę g i e r .

0 £ 0 W N Y  !!K £ iD
Franz Jołi. Kwlzda

k u k .  ÓBierr. und  kón ig l. rum an . H o f lie fe ra n t, K reiB apotheker
K o r n e n b u r g  bei W l e ń ,  522 8 20

W Zakładzie św. Józefa
dla osieroconych chłopców

w M o w ie ,  ni. Karmelicka, 70,
nabyć można już w sze lk ich  sadzo* 
n ek  tak w arzy w n y ch  jak i k w ia ­
tow ych  po cenie w cenniku na ruk 
1898 podanej, który na żądanie przesy­

ła  się opłatnie. 1105 8 9

C zereśn ie .
5 kilo  paczk a  grubych czereśni .
•5 „ „ sałaty głowiastej ,
5 „ „ szparaąów stołowych
5 „ „ groszku w strączkach
5 „ „ kalarepy . . . .
5 . młodych ziemniaków

złr. 1.60 
złr. 1 80 
złr. 2.40 
złr. 1.6'* 
złr. 1.80

„  , .................    • rfr. 145
rozsyła wszys ko świeże codziennie opłacone za 

pobraniem 1254 2 2

T a l e n t i n  O s a n a
St Peter bei Górz.

O dsprzedającym  odpow iedni rab a t.

Kamienica dwupiętrowa
nowa, z ogródkiem , przy 
ulicy Łobzow skiej położo­
na, przynosząca ? %  czystego do­
chodu, jest z wolnej ręk i 

do sprzedania.
Bliższej wiadom. udziela kance- 

larya adw. Dra Romana Ławrow- 
skiego, ul Grodzka L. 55. 1226 2 3

Należy uważać na powyższą markę ochronną i żądać-/ y raźu ie

K w izd y  p ły n u  p rz y w ro tc z e g o . 1
i s A Jli1
l ; ' Vi j
v  ^  I [

■ 'W M m
t J i j m

l l y j  JU i'h / / r
'1 1/7 r

! \\ !'ł ?

'm im
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Warszawska Pracownia Gorsetów „ń la Sirene“
K raków , R ynek  g |., Ł . 4 5 , L in ia  A -B ,

dom Wgo Siedleckiego. 1152 4 20
Msmy zaszczyt ladomić, że na nadchodzący Bezon przygoto­

waliśmy wielki wybór najmodniejszych . bardzo wykwintnych gorsttów. 
wykonanych podług tegorocznych nowyeh modeli paryskich i brukselskich.

Polecamy g o r s e t y  n a j t  ł e g a n t s z e  i n a j b o g a t s z e ,  jak 
również s k r o m n e  i t a n i e .

Za dobreć materyałów i za najlepszy krój właścicielka ręczy.
Warszawska Pracownia Gorsetów „a la S*reno“

R y n e k  g ł ó w n y ,  L .  4 5 ,  l i n i a  A - B .
Przy ohstalunkaeh z prowincji proBimy nadsyłać miarę b raai na  sukni : 
\ ) objętość gurBU, 2) w pasie, 3) W biodrach i 4) z pod ramien a do past

na jw ięk sza  fa b r y k a  

w ózków  dziecinnych 
i stołków do wożenia chorych

B A U M A N *  w W ią d iU o ,  VII Seidenoasae 3.
ma Bkład iabryczny u

Niemetz, Sukiennice 30 w Krakowie.
Cenniki darmo. ?40 l  4 , 4

| H a  n a d c h o d z ą c ą  p o r ę  w i o s e n n ą  i  l o t n i ą ! ^

Filia Wiedeńskiej Fabryki M

idiow wm i bkip®
fi Heilmana Kohna i Synów

K r a k o w ie ,  u l ic a  G r o d z k a ,  L .  . 9 ,  /  p i  (dr o , ^
J A  zaopatrzoną została w doborowy zapas najmodniejszych ubiorów męskich, R
■ ■wyrabianych w ..łssnyen zakładach, podług najświeższej mody, z na jlep -fid  
fłjj szych materyj krajo.,ych i zagranicznych, a mianowicie: [U
■ ■Ubrania marynarkowe,, żakietow e, (tulono we A; 
ij] frakowe, A nglik 1 z l  am izelką. Zarzutki, i/.la-*(J 
kdfroki, H aw elok i, Prockow nlk l, Spodnie, K a - f i  
M m izelk i pikow e i  jedw abne, oraz W

]? Wielki wybór ubrań dziecinnych. ^
|Jfl Ceoy jak najprzystępniejsze. M
_ ,  Z-prowadziwszy oświetlenie ehklryczne umożebniamy rozpoz iswanie t f t  

wieczorem jakości i koloru ,ak w dzień. p ą
InJ -^by uniknąć pomyłek uprasza się o łaskawe zapanrętanie f i r m y  U  
B I1 numeru domu, w którym magazyn nasz się znajduje. kj
[H j ^2 O Z uszanowaniem K

M  H e U m a n  K o h n  i  S y n o w i e  h

ifli Kraków, ul. Grodzka, 9, I piętro. A

i

W Imię Boże!

Pierwsza związkową

pracoiiia i t a i i i
w  K r a k o w i e

Stowarzyszenie zarej. z ograni z. poręką,

ulica św. Gertrudy, L. 11
Wyrabia obu w ie  m ęzk ie  salo* 

n ow e, spacerow e, p od różn e  1 
do n eg liżu  w cenie od 2 z łr . do 
•lO z lr . w. a.

O b u w ie  d am sk ie  w cenie od 1 
z łr . 20 et. do 35 z lr ., o b u w ie  
dziecinne, w cenie od 40 et. do 
i5  z lr . 871 7 52

W szelkie naprawy lub przerobienia o 
buwia jak najtaniej.

Z am ów io n e  o b u w ie  wykonuje­
my na żądanie w 48 godzinach .

Celem w y ko ny w an ia  obuwia dla 
kalek, przyjęliśm y do naszego Towa­
rzystwa jednego z najzdolniejszych w kra­
ju bandażystę i wyrabiamy takowe 
stosownie do potrzeby, jak najstaranniej 
po cenach bardzo przystępnych.

Najlepszą miarą jest w ygodnie używa­
ne obuwie.

Dla stałych odbiorców rezerwujim y  
już wymierzone kopyta.

Dla członków naszego Towarzystwa o- 
twieramy abonament na dostarczanie im 
wszelkiego obuwia, oraz na naprawy i 
przerobienia.

Członkiem Towarzystwa może być 1 a- 
żdy, mający prawo rozporządzania swo 
im majątkiem.

Zgłoszenia przystąpienia do Towarzy­
stwa przyjmuje D y re k c y a  T o w a ­
rzystw a  w  K ra k o w ie  ,  ni. ś w .  
G e rtru d y , Ł .  f l ,  n a  parterze .

Zamówienia z prowincyi lub wyjaśn e 
nie inform ac\i załatwia się odwrot. poc2 tą.

Cenniki wyra lanego przez Towar/y- 
stwo obuwia rozsyłam y franco.

D y r c k c y a .

« ! • • • • • • • • • • • • • • • •
^  BLA/VC -

I ^  \  NA JODZIE ZEUZA NIEZMIENNYM
niw -TO M  A p ro b o w a n e  p r z e z  f a r i s  

A k a d e m ią  m e d y c z n ą  
k w  P a r y ż u ,  a d o p to w a n e j  
Ip rz e z  F o r m u la r z  o ffi-f 

c ia ln y  f ra n c u z k i ,  s a n k -  
A  i M  c io n o w a n e  p rz e z  r a d ę  1855 B  

M e d y c z n ą  w  P e te r s b u r g u .
^  Posiadające rów nocześnie w łasności Jodu  ^  
9  i żelaza, pigułk i te  sku tku ją  w yłącznie, w e W  
^  wszystkich rod.rajach chorób, k tó re w yw o- W  
a  łu je zarodek skrofuliczny ip u ch lw y . zatha- ^  
5 nie kanałów, humory, etc.) słabości, prze- A  
^  ciw  którym , zw ykłe żelazo jes t zupełnie Z  
®  bezskutecznem ; w  C hlorozie  (bladaczce), J  
^  w L e u c o r rh e e  (białych upławach),w  Ame- w  
A  n o r rh ś e  {zatrzym anie z  upełne lub części o- ^

•  we regnlarnościlt w  S u c h o ta c h , w  Syfilis 
o rg a n ic z n e j  e tc . O statecznie p odają  one ^  

®  lekarzom  środek terapeutyczny, nadzwy- W  
^  czaj silny, do podżyw iania organizm u i do ^  

w zm acniania konstytucyi lim fatycznych, a  
słabych lub osłabionych. ^

V  N .B . — Jod nieczystego lub zepsutego w  
9  żelaza, jes t lpkarstw em  n iepew nem , roz- 9  
^  drzaźniającem . Jako dowód czystości 
^ a u te n ty c z n o ś c i  p raw dziw ych P i g n l e k ^  
^  B la n c a rd a , żądać należy, naszą pieczęć na J  
w  srebrze i podpis nasz n i- J
w  “ in iejszy  położony u s p o - ^  J & M lC sG A eO W  
9  zielonej e ty k ie ty . ^ -------------------------®

® A p t e k a r z  w  P a r y ż u ,  r u e  B o n a p a r t e , 40 J  
  W y s t r z e g a ć  s i ę  f a ł s z e r s t w ,  w

• • • • • • • • • • • • • • • • •
__________________ 92 19 O

iio7 P. T. Odbiorców 7 1

:i n ip lo m it t
zawiadamiamy, że praw o sprzedaży p o d  
t e m t  Na m y  m i  w a r u n k a m i ,  «•<« 

w  f a b r j c e  o trzym ało w y ł ą c z n i e

Centralne biuro fabryczne
K ra k ó w , B r a c k a , ó.

Tamże stała wystawa wzorów wszel 
kich wyrobów „ i a b r y k i  d a c h ó w e k  
ż ł o b i o n y c h  w  N i e p o ł o m i c a c h * :

O e a y  f a t o r y o z n e !

LW. 19.057/1898. li63 1 3
O g ł o s z e n i e

Wydziału krajowego Królestwa Galioyi I Lodomeryi z Wlelkiem Księstwem 
Krakcwskiem w sprawie poręczenia zastępstw de sprzedały sollwarzonki.

Z dniem 1 lipca 1893 obejmuje Wydział krajowy na podstawie 
uchwały Wysokiego Sejmu z dnia 9 kwietnia ls9Z  i decyzyi Wyso­
kiego Jninisterstwa skarbu z dnia 11 grud ia 1802 L. 40.290, sprze­
daż soli warzonki w następujących powiatach: Bobrka, Pohorodcza- 
ny, Borszczów, Brody, Brzeżany, Brzozów, Buczacz, Cieszanów, Czo"- 
tków. Dolina, Dobromil, Drohobycz. Gorlice, Gródek, llorodenka, Hu- 
siatyn, Jarosław, Jasło, Jaworów, Kałusz, Kamionka strumiłowa, Kol­
buszowa, Kołomyja, Kossów, Krosno, Lisko, Lwów, Łańcut, Mielec, 
Mościska, Nadworna, Nisko, Pilzno, Podhajce, Przemyśl. Przemyśla­
ny, RawTa, Rohatyn, Ropczyce, Rudki, Rzeszów, Sambor, Sanok, Ska- 
łat, bniatyn, Sokal, Stanisławów, Staremiasto, Stryj, Tarnobrzeg, Tar­
nopol, Tłumacz, Trembowla, Tarnów, Turka, Zaleszczyki, Zbaraż, Zło­
czów, Żółkiew, Zydaczów.

W każdym powiecie urządza Wydział krajowy składy sprzeda­
ży soli w główniejszych miejscow- ściaeh powiatu.

Składy te poruczone będą zastępcom przez Wydział krajowy na 
propozycyę Wydziału powiatowege mianowanym.

Zastępcą do sprzedaży soli może być każda osoba pełnoletnia 
i własnowolna jakoteż . osoby moralne jak Wydziały powiatowe, gmi­
ny, instytucye, korporacye, stowarzyszenia, spółki i t. p.

P od an ia  o poruczenie zastępstw sprzedaży soli mają być wno­
szone przez W y d z ia ł powiatowy do W y d z ia łu  k ra jów .

Do podania ma być dołączone:
a) świadectwo moralności,
b) dowód ukończenia 24 roku życia,
c) poświadczenie miejscowej władzy co do obecnego sposobu 

zarobkowania.
Przy wniesienia podania należy złożyć wadyum 1200 (dw ie ­

ście) złr. w. a., zaś po otrzymaniu zastępstwa winien zastępca wa­
dyum to uzupełnić do wysokości kaucy i, która wynosić będzie 
od 3 0 0  do 4 0 0  złr. na każdy skład

W razie niezłożenia kaucyi w oznaczonym terminie wadyum prze­
pada, a skład będzie komu innemu oddany.

Przy składach, które nie są położone bezpośrednio przy linii ko­
lejowej, a co najmniej 3 kilometry są oddalone od stacyi kolejowej, 
ma kompetent podać wysokość wynagrodzenia, jakiego żąda za do­
wóz metrycznego cetnara czyli 10 j topek za całą przestrzeń od sta­
cyi kolejowej do miejsca składu.

W których miejscowościach powiatu będą składy utworzone, da- 
b-j do których składów będzie dochodzić sól koleją, a do których wprost 
z saliny kołami, wreszcie jaka będzie cena soli w drobnej sprzedaży 
i iak wysoką prowizyę otrzyma zastępca —  o tem dowiedzieć się 
można w każdym Wydziale powiatowym, gdzie też kompetenci otrzy­
mają do prz.jrzenia instrukcyę zawierającą szczegółowo obowiązki, 
jakie ciążą na zastępcach.

Podania wnosić należy najda lej do dn ia 3 czerwca b. 
. na ręce Wydziału powiatowego tego powiatu, w którym leży miej­

scowość tego składu, o który kompetent się stara.

Z Rady Wydziału krajowego Kroi. Galicyi I Lodomeryi z W. Ks. Krakowskim.
Lwów, dnia 21 maja 1&93.

C złm ek  Wydziału Ir ra jów /go  :
R om anow icz  w. r.

Zakład liydropatyczny „HYGIEA",
w Hotelu IMPERIAL, ul. Zwierzynieckat L. 6, 

K r a k o w i © ,  1215 4 6 
wydaje wszelkie p ro ced u ry  w zak res w odo leczn i­

c tw a w chodzące, pod nad zo rem  lekarsk im

Dra Romualda Bindera.
Ceny umiarkowane. Służba faebowo wykształeont 

Elektryzacya. — Massage. * m

M arszał-k  krajow y:
S a n g u s z k o  w .  r .

• * e <

Rymanów.
Zakład zdrojo wo-kąpielowy,
ze źródłami silire słonemi, jod, brom 

i lit zawierającemi.
Pora kąpielowa rozpoczyna się z dniem 20 maja i dzieli się na trzy 
okresy, tj. I. od 20 maja do 19 czerwca, II. od ?0 czerwca do 19 sier­

pnia, III. od 20 sierpnia do 20 września.
W 1. i I II .  (Grosie mieszkania w domach będących własnością Z a ­

kładu o 20°/o tańsze. Od t a t s y  zdrojowej uwolnieni być mogą tylko w I. 
i I II .  okresie ubo lzy ,  zaopatrzeni w świadectwa u bós tw a ,  przoz odnośne 
c. k. Srarostwo zatwierdzone, — 2 res tau racye ,  muzyka zak ładow a, sk le­
py, p iekarn ia  rzeźnia itp. w ZakŁdzie.

Stai ya „Rymanów" c. k. kolei państwowej odległa od Zakładu o 8 
k ilom etrów ; poczta, te legraf i apteka w miejscu.

Lekarzem zakładowym D r. J6zef O afciet z P rz em y ś la ;  oprócz 
niego ordynują i inn i  lekarze.

Zakład rozsyła w odę m in e ra ln ą  ze wszystkich trzech  źródeł,  
która na każde zamówienie bywa świeżo n ap e łn ia n ą ;  mól leczn iczą  
do kąpieli i do użytku w ew n ętrzn eg o ,  tudzież In g  b rom o -jn d ow y .

Wszelkich objaśnień udziela i broszurki rozsyła D y re k c y a  Za*  
k ła d u  zd ro jo w o -k ą p ie lo w eg e  w  R y m an ow ie . 1175 4 5

K w ia ty
w ogrodzie naprzeciw cmentarza krakow,

Poleca się Szan. P ubliczuośc i kwiaty do u- 
p iększan ia  grobów w iosenne, le tn ie  i z im otrw ałe. 
Drzewka ozdobne: róże p łaczące , g łog i, ja s io  - 
ny, w ierzby, thu je , oypryBy, rów nież u p ięk sza  
Bię groby. Ż yczen ia zam iejscow e UBkuteeznia się 
listow uie . Ceny bardzo  p rzy stęp n e .

Zarząd ogrodów w Olszy p. Kraków.
772 9 12 E. CklańBki.

Ukończony prawnik
znajdzie umieszczenie

nnotaiiiiszaiMoiie.

E .  Z I E L I Ń S K I ,  m e c h a n ik  1 o p ty k
Kraków, Rynek, Linia A — B, L. 39,

p o leca  w w i e l k i m  w j b o r z e  i  p o  u m i a r k o w a n y c h  c e n a c h

wyroby opty czne
jako to : Barometry aneroidy, Hygronetry „L mbrechta , ciepłomierz® lekzrskie maksymalpp, 
minutowe, pokojowe, gorzelniane, do kąpieli i do celów chemicznyeh, Lornetki teatralne, jiolowe 
i wyścigowe z pierwszorzędnych fabrj k paryskich. Lornetki Balonowe damskie z prawd, i w r g o  
Bzyldkie tu i rogu. Okulary, Gwikiery, Mikroskopy, Lupy, Kompasy, Maszy :i elektryczne lekar- 
Bkie z prądem stałym i indukcyjnym, Instramenta niwelacyjne , miarj budowlane, wodna wagi 

Urządza Dzwonki e lek tryczne,  Mikrotelefony, 6romozwudy , oraz utrzymuje na stłidz ie  
wszelkie potrzeby do tegoż, jako to : dzwonki, t a s t r y ,  drut izolowąfly r baterye.  1184 4 20 
Wszelkie reperaeye wykouuje bezzwłocznie. — Zamówienia z prowjpęyi wysyła odwrotną pooztą.

XXXX3CXXXXlXXXXDCXXXDGGGC3GGOC3CT
40 razy premiowana Fabryka parowa pierników i sucharków O

O J E i .  C Z Y N S K l E J kx  xv Jarosławiu X
poleca na  sezon v io se n n y  i le tni znakomite swe wyroby, a mianowicie: X 
Piern ik  królewski nadziewany, P iern ik i w rożnych smakach 
i g a tu n l ach,- czysto miodowe, Pieczy wko jarosławskie, wv
borne d herbaty i przekąsek A b e c a d ł o ,  H o n o r a t k i  zna tom iie  d e ­
serowe, nadające się do eleganckich przyjęć, R i b z h o p t y ,  B i s k w i t y  

( A l b e r t y )  wyżej cenione jak  angielskie, —  Cenniki gratis  i fr nco.
) K  W ł a s n e  s k ł a d y :  L w ó w ,  ul ca U. l c k a ,  K r a k ó w ,  Sukiennice, oraz 
W  w lepszych handlach iorzennych. 1058 5 10
W  Zamówienia uskutecznia się zaraz. — Odsprzedającym znaczny rabat. —-

&XXXjO£X XXXDOQ£X OCXXIXXXXXXXXXtt

CIEPLICE
TRENCZYNSKIE.

Teimy siarczan® od 27°—31° R na Gór­
nych Węgrach w Małych Karpatach, 20 mi- 
Dut drogi od stacyi Tepla-TreucBin-Teplitz. 
Eąpi le waunowe basenowe i natryski wzo­
rowo nrządzoue. skutec-zue w irtrytyzmie, 
reumatyzmie, cierpieniach nerwowych, ob­
wodowych i centralnych, c erpieniaeb Bkóry, 
obrażeniach k soi itp. 71 i 8 8

Do massażu perBoual wyćwiczony. Mie­
szkania od 50 centów do 3 zfr. na dobę. 
Kurhaus, teatr, koncerty. Knehnia wykwin­
tna. Wnda do picia z górskich źródeł.

Sezon od 1 maja do końca września.
W maju i wrześuiu za 3 złr. pensyon.
D j  i e k e y a  k ą p i e l o w a  rozsył? i  ro- 

spekty bezpłatnie. — Sreszuri Dra Filipkie­
wicza do nab cia w celniejszy ,b księgarniach.

piętrowa, o 22 ubikaeyach i 9 piwnicach, 
nowa, przy jednej z najpiękniejszych u- 
lic miasta położona i dobrze się ren tu -  
ją®a jest z w o ln e j ręk i do sp rze ­
d an ia . P o trzebny  kapitał 1 4 .0 0 0  złr.

W  .jaśn ien ia  pod A .  B .  poste res ta n ­
te N o w y  Sącz, 1232 3 5

W Kobylanach pod Krakowem
osł. poczta Zabierzów, 1257 2 3 

odbędzie się sprzedaż inwen­
tarza żywego i m artwego  
w dniacli 31 m aja 1 2  1 
5 czerwca 1898 roli u od 

godziny 10 rano.

Ogłoszenie.
Aby zapobiedz możliwemu opóźuieuiu w do- 

swruzaaiu maszyn, m a m  zaszczyt przy zbliżeniu 
sezonu polecić swoj 6łówny skłuł ma izyn roi - 
niczycn jakoto : młóoarnie angielskie, k eraty, 
lokomobile, graniarki Tiger . HoilingWorth, płu - 
gi (Sack’a). brony, siewnikr angielskie, rzędo 
we i szeroko rzu tne, młynki systemu Backera, 
trieury pon.py, studnie; Bicykle, Rowery, Um- 
wersal-Safb.y, Elastic Continent, ’over Pneu- 
matio Tandem na spłatę, po cenach prz. 
Btępnych Z uszanowaniem 1217 4 10

Pierwsza agenc/a maszyn rslnlczych, 
Franciszek Albin w Podgórza, nl.

Rękawka, L. 159, obok kościoła.
Ceunik; wysyła się ua żądanie darmo i opłać.

Tinct. capsici compos.
(Pain-E xpeller),

wyrobu PraskióJ teki Richtera,
powszeohnie znany bole uśmierzający 
środek do nacierania. można 
dostać w wielu aptekach po 
cenie złr. 1.20, 70 i 40 kr. za 
butelkę. Przy zakupnie należy 
być bfurdzo oi trożnyir i przy­
jmować j e d y n i e  flaszki z 
7 bronną "la-lą „ ko t wi cą "
ako prawdziwe.— C e n tra ln y  sk ła d : 
A p t e k a  R i c h t e r a  p o *  Z ł e t y m  lw o m

—  w  P n d z e .  m

I l i e s z i k a n l c .
Całe 1 .  piętro, składające się 
z 4 pokoi, przedpokoju, kuchni, spi­
żarni, 2 k-onórek. piwnicy i osobne­
go strychu, fest do wynajęcia  
od 1 lipca b. r. W łazie po­
trzeby może być stajnia i wozownia.

Wiadomość w piekarni wiejskiej 
ul. Krowoderska, L. 130. 12 s 2 3

: ażne dla T. Panów
Oficerów i właścicieli koni.

D esin fekcyjna  sk a rb o liz o w an a

Maść na kopyta
chroni takowe od wszelkiego rodzaju c h o ­
rób L iczne ś * ia d /c tw a  pierwszych sports- 
manów. —  J e d n a  daw ka 1 klg. złr D20.

A n t .  B E rd  llo h .* ,
in te res  L ehn iczny ,  P r a g o  (Czechy*, 

Seminargasse, 2. 1 1 0 2 7 .36

Roman Silberbach
przedsiębiorca 115g 7 2.

w  K r a K o  ^ f l e ,
wyki*nuje pokrycia dachów łup­
kiem szląskim, angielskim i fran­
cuskim, papą czyli tekturą ognio­
trwałą, jokuteż dachówką falco- 

waną, po cenach najtańszych



Zwraoa się uwagę na ogłoszenie w tym numerze firmy w Krakowie.
Nr 1 20 \' «> a t * 1- h *• (i VI A Kraków rS Maja iS-3.
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Skład fortepianów, pianin i harmonium Wiktora Barabasza i Sp. Krakowie, ul. Floryańska, L  6, I piętro.
Instrumenta osobiście wybierane w fabrykach: w 

iedniu. Berlinie, Lipsku, Dreźnie itp. k;01 u 5:
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Kawaler
lat 36, nie bardzo szpełny, zajinująoy wybitniej­
sze stanowisko, posiadający swoją realność war- 
tośoi 23 tysiące złr w a , nie mając odpowie- 
dnieh zDajomośoi, posznknje dozgonnej to­
warzyszki żyć1 a, szatynki lub blon­
dynki, lat 20 do z5, jwm-Btu od 165 do 17 
om., nie brzydkiej, z dobrem sercem, 
znąjąeej się na gospodarstwie domowem, umie 
jącej mowę niemieoką lub fraucuzką, grę na for­
tepianie i śpiew, i w dodatku do tyoh zalet ze 
6 tysięcy złr. w. a. posagn, a im wię 

eej tern lepiej.
Wybaezcie swemu koledze lube kandydatki 

do staną małżeńskiego, powyżej wymienione pro- 
pezycye, lecz dużo ten czyni kto musi, a nie ma 
innyob sposobów.

Łaskawe pisma z dołączeniem fjingrafij upra 
szaji adr“sowić : Jesion, B raków, puste 
restante Główna poczta.

Za dyskrecyę ręezę słowem honoru uozciwe 
go Krakowiaka. 12 '8  1

alne ZyroiriddzGniG nniur FfiMTcnwn naattit nwv
CzłoDtów Mili wiertniczej tratałiejlJU po.

Stroiciela fortepianów
i mechanika 1281 1 3

poleca Skład fortepianów

Wiktora Barabasza i Sp.
u l .  F l o r y a t k s k a ,  Ł .  6 .

Pomocnik
znajdzie nmiesz zenie w handlu towarów bława 
rów bławatnych pod firmą : a t « k n l a l a , w  

B a r k o  w  J a n l e .  1275 i 6

o o o o o  o o o o o o o o  o o  

:  'Najnowszy rodzaj ^

0 robó t ręcznych  o
3 R o c o c o  3
a  w zasto so w am u  do szy d e łk a  i do A 
^  h a f tu ,  oraz now e d ts e n ie  q

1 kanwy congrcs $
o  
o  o 
o

8o

polecają 1260 l  10

Stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręką 
odbędzie się w  n i e d z i e l ę  ( l u l a  1 1  c z ^ w c a  1 8 9 3  r .  o  g o d z i n i e  4
p o p o ł u d n i u  w  l o l . n l n  T o w a r z y s t w a  K t t l e z k » w e g o  (ulica Szew ­

ska. L. 15, I j)iętr,)j
P o r z ą d e k  d z i e n n y .

1. Sprawozdanie Dyrekcyi.
2. Sprawozdanie kierownika technicznego
3. Wnii ski Rady nadzorczej co do ro-.wiązania i likwidacyi Spółki lub dal­

szego iej prowadzenia.
4. W nioski Rady nadzorczej o upoważnienie Dyrekcyi do zawarcia umowy 

z trzecimi osobami o wierć pin szybu trzeciego. 1267 1 2

S ta n is ła w  W ó jc ik ie w ic z  T a d e u sz  S tr y je ń s k i
sekretarz Rady n ad zo rcze j. przewodniczący Rady nadzorczej.

*  I  I f  h l l T T  f ol« i i  i ] »  \  t u  ; u  i i  [*j
-R - w  K r a k o w i e ,  u l i o a  S z e w s k a ,  L .  1 5 .

li Handel win ®
W J  A I . I . L  !  1 _I  | _ _________ !  | | . : _ L  _ !  |_ LW,W  austryackich, węgierskich, szampańskich i wszelkich zagranicznych, y  
fi SUad ramo, koniaku, likierów. £
£ Magazyn herbaty rosyjskiej i chińskiej.
^  Na prowincyę cenniki i pr -bki darmo i opłatnie. 1 2 6 1  l  3 ^

i t
w K rak ow ie .

K U F R Y
torby, necessery, płótna z paskami, etui na laski i parasole, ple y, 
poduszki kieszonkowe itp. przybory do podróży w wielkim wyborze.

K apelu sze  filcowe męskie.
Bieliznę męską, kraw aty, w szelk ie gatunki rękaw iczek  
skórkow ych w łasnego w yrobu, oraz trykotow e, nicia-

ne i jedwabne.
Płaszcze angielskie od prochn i deszczu

' od 4  złr. 25 out. wzwyż, poleca 1274 1 2 0

Magazyn Br. B ile w sk ic h  w Krakowie
o b o k  K o ś c i o ł a  INT. JE*. M a r y l .

M
A
A

skiego w Ameryce
Dra BRONISŁAWA GRABOWICZA

W  N E W  Y O R K U .
137 Clinton Street, 180  Broom e Street.

Telegram : Grabo.
Rejestrowany w konsulatach: austryackim, niemieckim i rosyjskim.

Kupuje na własny lMcbuoek lub przyjmuje w komis wszelkie pro- 
dukta i fabrykaty, nadające się do im- i exportu; pozostaje w bezpośre­
dni h stosunkach z domami handloweml w Ameryce, Chinach, Japonii 
Australii itp,

Przyjmuje zastępstwo firm i fabryk itp. Wyrabia patenty, windykuje 
spadki itp. Przesyła regularne raporty giełdowe i targowe Specyalne biuro 
wywiadowcze dla ws?y tkieh gałęzi handlu, przemysłu itp. 1241 1 0

Wyrabia kredytowe listy; przeprowadza sprawy sądjw e itp.
Dla przeds ębiorstw kopalń nafty wysyła wszelkie przybory wiertnicze

►o o o o o o o o o o o o o

mieszkanie.
składające się z trze h poko;, kuchni i 
przedpokoju, za mostem w P odgórzu , 
jest k a i d e g o  e z a a n  d o  w y n a j ę c i a .  

Wiapomosć w  A p t e c e  w  P o d g ó -  
„pod Opatrznością!' 1273 1 6

Poszukuję dzierżawy apteki
w Galioyi zsetndniej, z obrotem 3— i  tysięcy 

Listy uprasza się adresować pod lit. B .  H . 
a p t e k a  w  P o m o r z a n a c h .  1 « 0  1 3

F o l w a r k ;
z obszarom 1.0  morgów w jszennej glebie, / i \-  
tiew am i, inwentarzem żywym i martwym , jest 

zaraz do sprzedania. 1279 i i 
Szezegółów udzieli fl. W. p. r. Pilzno.

W iedćński magazyn ubrań
poleca

gotowe sukienki i płaszczy­
ki dla dziewcząt. 

Ubrania dla chłopców. 
Trykoty, kapotki i płaszczy­

ki dla dzieci 
Bluzy dla dam. 

A r t a r  A p r i l l .  
Plac Dominikański, L. 2, 

w Krakowie.
1219 3 8
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Powidełka przeciw błędnicy
wyrobu

Sew eryna K urow skiego ,
aptekarza w Wadowicach.

Srr dek przewyższa ącv skutecznością  
wszystkie w tym c»-lu używane. Używa  
się w w padkach  ni-dok. ewności i w o- 
gólrt tam, gdzie na wytwarzania się z lro -  
wt-j krwi zależy.

Cena stoika I złr, 70 ct.
J n d y u y  sk ład  w  ap tece  u J .  M a c a *  

d s lń N k ifg o , ap te k a rza  w  W a ­
d ow icach . 12?8 2 10

L»czne zam ó w ie n ia  tak  w k ra ju  ja k  i 
z a g ra n ic ą  s tw ie rd z a ją  sk u teczn o ść .

Z m i a n a  l o K a i u .
.Miftiejazem mam zaszc/.yt d< nieść Wielmo- 

sĘ m  Paniom że z dniem 1 maja b .  r .  
przeniosłam

Salon S ó d
i pracownię sukien dam skich
z Kynku g owoeg i na u lic ę  S z p it a ln ą ,
Ł. 3, I  piętro (dom Wgo Kosińskiego).

1/ziękująu Wielmożnym Paniom za łaskawe 
względy, polecam się i nadal 
1222 3 3 z pow .amem

Franciszka Molinkiewicz.

Ostrożność przy zaknpnie

„ Z l C H E m N U

(tego zadziwiająco skutkującego środka przeciw wszelkim owadom).

u

„ . . . . Dlaczego poda­
jesz mi Pan o tw arty  proszek  na  ow a­
dy? .  . Przecież żądałam „ Z a c h  e r  
l i n u “, « t -n jak wiadomo istmeje 

ty lko  we flaszkach! —  Otwartego  pros. ku nie przyjmuię . . .  , gdyż wiem 
zbyt dobrze, że jestto tylko zbyt wielkie n a d u ż y c i e  słusznie zachwalanej 
nazwy „ Z a c h e r l i  n “, jeżeli zwykły proszek na owady w kopertach, tutkach 
lub pudełkach wydawany zostaje jako „Zacherlin“. Al b'  daj mi Pan za p ie ­
czętow aną flaszkę  z nazwą „ Z a e h e r la —  albo zwróć m> moje pieniądze. 
N ie dam się w pole w y w i e ś ć ! 11 8 3 3 4

W Krakowie i wszędzie w Galicyi są składy, „dobrze zauwaiaću, 
tyli;o tam, gdzie są wywieszone plakaty Zacherlinu.

L. 15.65/1. n

Obwieszczenie.
Gmina miasta Krakowa będzie potrzebować na czas od 1. 

październ ika 1893 do 3 0  września 1894 d la  szkół, 
zakładów  m iejskich i akcyzowych około 1 , 5 0 0 . 0 0 0  
kg. w ęgla kam ień Kiego, w dobrym gatunku, i około 5 0 0  
metrów sześciennych drzewa sosnowego suchego, 
w grubych szczapach Tak węgle jak i drzewo obowiązani będą przed­
siębiorcy odwieść na miejsce przeznaczenia, ustawić tamże, a po od 
biorze znieść do piwnicy Jub komory. Magistrat wzywa przeto pp. 
przedsiębiorców, aby na powyższe dostawy złożyli opieczętowane de 
kV aoye w dniu 7  czerwca b. r. o godzinie 1 2  w po­
łudnie w Wydziale ekonomicznym Magistratu, a zarazem oznajmia, 
iż po tym terminie deklaracyo nie będą przyjmowane.

Deklaracye winny być znaczkiem stemplowym na 50 ct. zaopa­
trzone i znaezek ten winien być pierwszym wierszem przepisany. Ce­
ny mają być w deklaracjach wyraźnie słowami i liczbami wypisane.

Aby zaś zapobiedz składaniu deklaracj nieodpowiednich co do 
osnowy, przygotowano odpowiednie druki, które można otrzymać w 
wydziale ekonomicznym Magistratu.

Wadyum na dostawę węgla kamiennego 500 złr., zaś na dosta 
wę drzewa 150 złr. złożyć należy w Kasie miejskiej, która odbiór 
na kopercie deklaracy! poświadczy.

Bliższe warunki dostawy przejrzeć można w biurze ekonomicznym 
Magistratu w godzinach urzędowych od 11 godziny przedpołudniem.

Kraków, dnia 2B maja 1893.
1 2 7 2  1 F r ie d le in .

K u fry  (w a lizk i)
ud 2 złr. 50 ct. do 20 złr.,

Torby ręczne
od 2 złr. do 40 złr.,

Torebki damskie i męskie z paskami
od I z łr 85 cen iś*  do 6 z ł r , 

NeceMsairy i m anierki
poleca 1077 9 O

handel przyboruw do palenia, oraz fa­
bryka niezrównanych

totek hygienlcznych
S. W. NIEMOJOWSKIEGO

K r a k ó w ,  B a k l e n n l u c ,  3 8 .

ordynuje 1214 4 4
o d .  1  o z e r w o a  id». iv

w  K r y n i c y .

Sokół i Sokolica
dwa gatunki wódek

uznanych przez powagi lekarskie za zdrowotne, wy­
rabia i sprzedaje

Zarząd dóbr Płaza p. Chrzanów.
Iłównit ż nabywać je moż a we wszystkich pierw­

szorzędnych handlach korzennych Krakowa, Lwowa 
i miast prowincyonalnych. 1277112

2o o o a c 3CDa3C x x x x x :
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Wielki medal na Wystawie przyrodniczo-lekarskie] w Krakowie I89i roku.

3 7 - 3  o  w
Zakład zdroiowo-kąpielowy i żętyczny. zdroje szczawy a lk a l ic z n o  słonej.

Sezon od czerwcu <lo końcu ffrześnia. 1024 9 15
Wiadomości i prospektów na żądanie udziela Z a rzą d  za k ła d u  to W ysowie. 

Medal zasługi na Wystawie przemysłowo-rolniczej w Przemyślu 1882^____________

Niezbędną w kaźdem gospodarstwie jest

Kathreinera Kneippa kawa słodowa
ze smakiem zwykłej kawy ziarnistej. 7 1  23 52

Ma ona ten niczem nieprzewyższony przymiot, że można odzwy- 
czaić się od szkodliwego używania niemięszaaej lub z sarogatem pomię- 
szanej kawy ziarnistej i przygotować sobie o wiele lepiej siuakn- 
ją c ą . a przyt.fm zdrowszą i pożywniejszą kawę. —  Nie- 
przewyższony dodatek do kawy ziarnistej.

Nadzwyczaj polecenia godny dla pań, dzieci i chorych.
Należy unikać starann ie  naśladow nictw a. 

Wszędzie można dostać — V, kilo A 35 cent.

( 3 8 0 0 0 0 0 t m X ) 0 0 0 0 0 0 * l ) 8 8 0 0 0 0 0 0 C \

1 PIERWSZA SPÓŁKA BLACHARSKAs
J. Stankiewicz, J. Blalik, S. Michalski,

r l e ,  p r z y  n l i o y  B ł a w k o w z k l e j , 1>.
zaopatrzonymi w materyat wyborowy, wszelkie maszyny pomoenicze i po 

siadająo fachowe uzdolnienie, wykonujemy po cenacli uniiarkłpwaaych wszel-
S_  -  kie przyrządy kąpielowe, jako to : w a n n y , p ry s z n ic e , p ie c y k i d i  w a n ie n ;  

z a k ła d a m y  d z w o n k i  e le k t ry c z n e  i g r o m o c l i r o n y ; u rz ą d z a m y  
k lo s e ty  p o k o jo w e  i n a d k a n a ło w e  w e n iy la c y e . — bokrjwamy wieże,

S  kościoły i dachy miedzią, cynkiem, ołowiem, blaehą żelazną i wykonujemy pod gwaran- 
eyą w oznaozonym czasie wszelkie reperaoye dachów.

W yrabiamy naczynia kuchenne i domowe w miedzi k u te '
i pobielamy naczynia kuchenne. W

P r z y jm u ją c  z a sa d ę , że d o s ta rc z a ć  ItęO ziem y to w a r  d o b ry ,  
tu u i, k r a t o w e g o  w y ro b u , ośmielamy się polecić łaskawej p.mięei.
Wanny od 13 zrr. i wyżej. Wanny nu.siadowe od 4  złr. i wyżej. 

Wanny totelowe od 13 złr i wyżej.
P iece do witnien fotelowych od 1 złr. ,1 wyżej.

.  ,  UWAGA. Mająo wszelkie materyały z pierwszego źródła możemy wszelkie ro-
J A  boty wykonywać po najniższej oeme. Uprasza się Szanowną Pnbli. ziość o zwrócenie, 
V f  n w agi na dokładne wykonanie ruiioty. 175 21 25

0XKX»OOO©<DtKXXXKHKWXXKKXH:

W Rabce
x dniem 1 czerwca b. r. o- 

tw leram , jak i lat poprzednich,

Pensyonał dla panien i tizieci
zapewniając zupełną opiekę, dobre hy- 
gieniczne odżywienie i pomoc lekarską.

K . G łu ch o w sk a .
A dres: D r . G łu c h o w sk i, lekarz 

zakładowy w Rabce 1022 5 6

(
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SZCZAWNICA
zakład zdrojowo-kąpieiowy i klimatyczny

U  w p o w ie c ie  N o w o t a i^ k i iU j

QZ 7 zdrojami silnej szczawy sodowo- 
słonej i soddwo-żelazistej,

uajstute'zniej działających we ws-5elk''ch n isży t ieh  (katarach) t ik narządu 
-  r-ddeehowegii. jak 1 uarztdu trawienia, w długotrwałem z.apaleniu płuc 

i rozedmie (adiuie), przy wysiękach oplu mej. w początkach suchćt w cho- 
r bach dróg moczowych, w chorobach kobiecych, uiedokrewności i bledniej

Znakomita górska stacya klimatyczna z orzeźwiajacem powietrzem.
K u r a o y a  m l e o a n a ,  ż ę t y o a n .  i  k e f i r o w a -

Pierwszorzędna w m w alm a solankowa i balsamiczno-lgliwlowa.
Z a k ł a d  w o d o l e c z n i c z y ,  k ą p i e l e  m i n e r a l n e  i  r z e c z u e  

f * l  w  b y s t r y m  D u n a j c u .  Wszelkie urząJzema postępowe, 1Ź00 pokui 
N|r (jta gości, uicktóre z kucbuiami. W I sezonie do 2 0  czerwca i w III po

020 sierpnia, oraz w porze jesiennej i zimowe) mieszkania z a k ł a d o w e  o /3 
c/ęść t ńsze przy n-jm ie dziennym.

W  sezonie I I  u w o ln ien ia  od  taksy zn iesion e .
«_■ Lekarz zakładowy D r .  W ł .  ^ C i b o r o w s k i  i 7  'nI1Jch lekarzy 

udzielają chorym porady. —  Ze wszystkich linij koloj°wy (’l1 ‘i°jazd do 
stacji w Starym Sączu, skąd drogą mibowniczą wśród gór nad Dunaj ein 
41 kilom, do zakładu (5 godzin jazdy, o d p o czyn ek  w Łącku). Pocztowóz, 
powozy i wózki według tłksy.

Wody ze zdrojów lózefiny i Magdaleny i czystej' szczawy Jana, na 
głównym  składzie H. Mattoniego w Starym Sączu, we wszystkich apte­
kach i handlach wód mineralnych.

Frospe ta rozsyła opłatnie i  zamówienia na mieszkania przyjmuje
O  Zarząd Górnego Zakładu.

72110 28 F . W iś n ie w s k i .
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Kzadca dóbr >
doświadczony gospodarz,

^  mogący się wykazać nMjchlubniejsze- 
mi świadectwam i , szuka posady z ^ 
powedu zamierzonego wydzierżawię- r  
nia majątku, którym administrował.^  
Mógłby objąć administracyę od św. 
Jana lub posadę samoistnego rząd­

cy za kaucją - 1221 2 3 
A dres: 1 1. B p .  r. Jarosław.

T N T  o w o ś ó  !
Q ' f Q T » , Q  PRZYRZĄD DO GOLENIA
O t d l  d  (brzytwa bezpieczeństwa)
zapomoeą togo pateutowauego przyrcąiu do go­
lenia. każdy nawet nienmiejąey eię golić w prze­
ciągu 2 minut, daleko lepiej jak zwykły brzyt­
wą, zgolić eię może b»z skeleozcnia , gdyż ta ­
kowe zupełnie jest wyklucz nem 1 172 6 6

Cena jednej sztuki 5 zlr. 50 ct., 
poleua magazyn galanteryjny

F. A. Grigara
w  K r a k o w i e , L i n i a  A — B , L .  4 A ,

oraz wielki wybór 
kapeluszy, krawatek, rękawiczek, 
pasków, bielizny, Przyborów do 

podróży, mydeł' i parfnmeryi.

FABRYKA TUTEK CTGABETOWTCH 
I TOREBEK PAPIEROWYCH 

„ T N T  O R I  S “
(dawniej F. Szakłewłcz)

wir K r a k o w i e  672 11 52 
poi ca palącym : Tutki c y g a r  eto we
z bibułki francuskiej „le Houbloni‘— 
„Łe Honblon‘ 'stnieje w handlu od 
wielu lat, a liczne zachwalauia tutek cy- 
garetowych innego wyrobu, nie zdołały  
zachwiać sławy „le II« abIon“, już raz 
wyrobionej i ustalonej. —  Fabryka tutek 
„Noris“ używa tylko te bibułkę, a przy 
z* ku pnie 'należy żąd ć wyraźaie „tutki 
le H onblon11 fabryki „Noria.

Do nabycia w handlach i trafikach, 
tak samo na prowineyi. Biorącym naraz 
5000 tu tek , tj. za 6 z łr ,  posyła się o- 
t ł . t n ie  i uie li-zy opakowauia. D li  pp. 
kupców i trafikantow korzystiie warunki.

J)U biorących w większej ilośoi, oraz 
dla Kółek rolni zych odpowiedni rabat.

PP. A, tekarzom, Kupcom i Oukierm- 
k m poleca się torebki papierowe.

Krajowa fabryka

wyrobów tkackich
Mjsława Mat Korczynie

poleca z ua oz stszego lnu. pięfcue , ś«ieże, I 
pod gwaranoyą 6 0 ; z6 to 1 

Płótua ua koszule, pt7.eśuieradfa bez m wu. 
poszewki itp , od gM ry h do ua, leiiszych 
wib, dymy różue 1 ę<-/.uiki, chustki do nosa 
grubsze i webowe liieliz  ę ot,nową dre­
lichy na libeiye 1 ni (terać-, płótna żaglo­
we (Segeltuci) itp. wyi .br P» cenath

najumiarkowańszych
Cenniki i próbki żądsuy h gat. ukow wy. 

syła s o g.aiis ' fr.uoo.
Za dibroć wyrobów 1 oręcza się.

_  o B Z u l c u j ą

Admi n i s t i a c - '  majątku większego
w n k o l i c * ^ 11 F r / e m y ń l r t , j i r o * ł « -  
w l u ,  B / .e a z WWł*» r a r n ^ w *  lub w  K r » -  
k o w s b * e,M - , Zit'>anto i kazać się mogę 
najtepszeiui rekomend .eyam i, ja k0 zawołany i 
dobry administrator, k a n c y )  p o g i a d a n a  
du 5 0 0 0  * ł r .  dj»6kawe zgłoszenia przyjmuje 
H is t r o  L i tw  i ń - k i e g o ,  L w ó w , Plao Cho- 

rążczyzny, L. 6. 4 1°

D z i e r ż a w y ^ p t e k i
poszukuje magister farmicyi, ile iflOŚCO; 
ś ń  w zachodniej iu i ws.:bo Jniej Gdi®/1- 

Łaskawe zgłoszenia uprasza nadsyłać  
do Administracyi bN. Reformy" P0<*
terami 8 .  O . U 31 8 10

Z drukarni Związkowej w Krakowie. Papier z fabryki Braci Fiałkowskich w Bielsku. Odpowiedzialny rzędoa drukarni A. S zyjew sk i.

^


